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Przed 1 Maja
Dniem Hutnika i Dniami Młodości

W całej hucie trwają już od 
dawna intensywne przygoto­
wania do obchodu święta 
1 Majowego oraz następujące­
go wkrótce potem Dnia Hut­
nika i Dni Młodości. Specjal­
nie powołany Komitet Orga­
nizacyjny włożył moc pracy 
w to, aby obchody odbyły się 
naprawdę uroczyście, aby 
miały świąteczną, miłą opra­
wę i co najważniejsze, aby 
zawierały wiele atrakcji w 
myśl zasady: dla każdego coś 

'miłegó. . .
Z dużej liczby zapowiedzia­

nych imprez chcieliśmy zasy­
gnalizować już dzisiaj kilka 
— najciekawszych, najbar­
dziej atrakcyjnych. We wtorek 
28 bm. spotykamy się o go­
dzinie 15 w sali teatralnej 
HiL na uroczystej akademii 
1-Majowej. Warto zwrócić u- 
wagę na część artystyczną, 
która nastąpi po oficjalnych 
uroczystościach, z udziałem 
zespołu teatralnego ZDK HiL 
i zespołu estradowego Tea­
tru Muzycznego w Krakowie. 
Fozrywka powinna być bar­
dzo debra. Dalej, pragniemy 
przypomnieć o imprezie orga­
nizowanej 30 bm. o godzinie 
19 dla młodzieży nad Zale­
wem i o wyświetleniu filmu 
pi. „Milczące ślady” w Parku 
na Ós. Młodości. Początek pro­
jekcji o godzinie 19.30.

W dniu 1 Maja udajemy 
się wszyscy — podobnie jak 
co roku — na tradycyjny po­
chód ulicami Krakowa. Zbiór­
ka załogi Huty im. Lenina 
odbywa się w Rondzie, wzdłuż 
ulicy Mogilskiej o godzinie 
8.45. W czołówce pochodu 
kroczyć będą hutnicy, za ni-

Dla chorych dzieci
Na różnych stanowiskach w 

pionie Dyrekcji Technicznej 
pracuje ok. 30 proc, kobiet — 
w charakterze laborantek, 
kontrolerów, kreślarzy i kie­
rowników działów. Nie trzeba 
wyjaśniać, że ich praca jest 
bardzo odpowiedzialna i ma 
duży wpływ na produkcję.

Wiele możnaby pisać na te­
mat pracy zawodowej kobiet 
z DT. Poza nią poświęcają też 
wiele miejsca działalności 
społecznej w organizacjach 
polityczno-społecznych. Oży­
wioną pracę prowadzi Rada 
Kobieca. Dla uczczenia XX- 
lecia PRL podjęto szereg zo­
bowiązań, m. in. przeznaczo­
ne 1200 godzin na pracę spo­
łeczną w dzielnicy. Bardzo 
ciekawym i społecznie po­
trzebnym zobowiązaniem jest 
postanowienie przekazania 
niepotrzebnych już książek 
dziecięcych dla najmłodszych 
pacjentów szpitala im. Żerom­
skiego. Zbiórka książek wśród 
kobiet z DT dała dobre rezul­
taty. Dla chorych dzieci prze­
kazano 226 ciekawych wy­
dawnictw, umilając małvm 
pac:entom okres choroby. W 
akcji tej szczególną aktywność 
wykazały: D. Przybylska. Z. 
Orłowska, H. Celej. S. Kuś­
nierz i Krupińska, zresztą po­
dziękowanie należy się abso­
lutnie wszystkim pracowni­
com pionu DT. Aneluja one 
do pozostałych Rad Kobie­
cych o przekazywanie nieno- 
trzebnych książek dla cho­
rych. którym tego rodzaju u- 
pominki sprawiają zawsze 
wiele radości, (dr) 

mi załogi innych zakładów 
pracy.

Bardzo bogaty jest program 
imprez pierwszomajowych. O 
godz. 11 odbędzie się impreza 
rozrywkowa dla dzieci w Par­
ku Młodości. Następnie, o 
godz. 15 przygotowywane są 
tutaj gry i zabawy na wol­
nym powietrzu. O tej samej 
porze odbędzie się spartakiada 
dla dzieci, młodzieży i doro­
słych w ZDK KZBiŻ w Łęgu. 
O godz. 16 przewidziane są 
imprezy artystyczne i zabawy 
ludowe w osiedlach wiejskich: 
Ruszczy, Branicach, Krzesła- 
wicach. O godz. 17 odbędzie 
się w hali widowiskowo- 
sportowej HiL koncert zespo­
łów szkolnych, nagrodzonych 
podczas niedawnego festiwalu. 
O godz. 17.30 — zabawa ludo­
wa na placu przed kir^m 
„Świt”. Wieczorem natomiast, 
od godz. 19 bawimy się wszy­
scy na zabawach ludowych, 
przygotowywanych m. in. w o- 
środku wypoczynkowym nad 
Zalewem, w parku na os. Mło­
dości oraz w osiedlach Łęg i 
Wzgórza Krzesławickie.

Wyświetlane będą także fil­
my, m. in. na osiedlach: Mło­
dości, Grembałowie, Wzgó­
rzach Krzesławickich, w ZDK 
KZBiŻ Łęg, w Pleszowie (ba­
raki) i na Os. Teatralnym 
przed budynkiem PBM NH.

Zaproszenia na imprezę pt. 
„Święto Majowe” otrzymać 
można w Klubie MPiK oraz 
w ZDK HiL. Uwaga: w razie 
niepogody imprezy przewi­
dziane na wolnym powietrzu 
przeniesione będą do sal ZDK 
HiL i Klubu PBM przy ul. Ko- 
cmyrzowskiej.

Ciekawie zapowiadają się 
również imprezy sportowe. O 
godz. 14 odbędą się regaty że­
glarskie klasy Cadet i Fin na 
przystani Jacht-kiubu nad Wi­
słą. O godz. 14.30 — turniej 
piłki ręcznej szkół średnich 1 
podstawowych na stadionie 
KS Gryf — w Nowej Hucie. 
O godz. 15 — wyścigi rowero­
we dla dzieci, w przerwie — 
pokazy gimnastyczne na sta­
dionie MZKS Wanda.

O godz. 15 odbędzie się mecz 
piłki ręcznej pomiędzy repre­
zentacjami Hutnika i Wan­
dy.

O godz. 16 — mecz piłki rę­
cznej. Hutnik — MKS Kra­
kus. O 16.30 — mecz piłki no­
żnej Skawinka — MZKS 
Wanda. O godz. 17 — mecz 
piłki ręcznej. Grają drużyny 
Hutnika i WKS Wawel.

O godz. 18 i— zawody piłki 
nożnej trampkarzy: Hutnik — 
MKS Krakus. Mecz odbędzie 
się na stadionie Hutnika.

XI Igrzyska Sportowe HiL
INWESTYCJE najlepsze 

W TURNIEJU 
BRYDŻOWYM

W dr. żynowym turnieju brydża 
aportowego pierwsze miejsce za­
jęła para Dyrekcji Inwestycji, 
występująca w składzie: Mackie­
wicz — Król i Staniszewski — Czo­
pek. Drugie miejsce zajął zespól 
Głównego Energetyka (Kwinta — 
Paljon 1 2urawel — Pawłowski), 
trzecie — Dyrekcja Naczelna (II. 
i w. Bleronlowle oraz Polański — 
Maczek), a czwarte HPR (Kudła- 
cik — Kaczmarczyk i Baziuk — 
Molik)

A teraz kilka informacji o 
obchodach Dnia Hutnika. U- 
roczysta akademia przewi­
dziana jest w dniu 8 maja o 
godz. 14.30 w hali widowis­
kowo-sportowej HiL. W czę­
ści artystycznej wystąpią ze­
społy ZDK HiL, aktorzy Tea­
tru Ludowego oraz artyści 
scen warszawskich. 9 maja o 
godzinie 20 ódbedzie się w sa­
li teatralnej HiL tradycyjny 
bal hutników, a o godzinie 21 
-■ bal młodzieży. Poza tym 
przewijano cały szereg im­
prez rozrywkowych i sporto­
wych, z których wymienimy 
tylko: dziecięcy wyścig kolar­
ski. „Zielony karnawał” na 
Zalewie, pokaz ogni sztucz­
nych, p-cjekc.ie filmów w 
kinie letnim, koncerty, wy­
stawy itp.

O szczegółach dotyczących 
tych imprez poinformujemy 
jeszcze naszych Czytelników 
oddzielnie.

Na cześć IV Zjazdu PZPR

Hutę im. Lenina odwiedził 
ostatnio bawiący w Polsce 
minister spraw zagranicznych 
Królestwa Szwecji, znany 
działacz polityczny tego kraju 
Herald T. L. Nilsson. Nasz 
gość w towarzystwie innych 
członków delegacji szwedzkiej 
oraz przedstawicieli Minister-

W pracy zawodowej | społecznej, w podejmowaniu i realiza­
cji zobowiązań przedzjazdowych przoduje w wydziale Wielkie 
Piece zmiana w. pieca nr 3, której członków prezentujemy dzi­
siaj. Brygada Stefana Pytla zobowiązała się m. in. do przepra­
cowania 98 godzin w czynach społecznych, do tej pory realizu­
jąc już ok. 70 proc, zobowiązania. Postanowiono ponadto praco­
wać cały rok bez wypadku. Za ub. rok otrzymali zresztą za bez­
wypadkową pracę dyplom. Brygada S. Pytla uważana jest w wy­
dziale za jedną z najlepszych, pracujących bez awarii 1 zakłóceń.

Na zdjęciu od lewej: Bogusław Nocuń — mistrz zmianowy, Ka­
zimierz Kowal — II garowy, Stanisław Jaros — elektryk automa­
tyki, Stanisław Olech — III garowy, Stefan Pytel — I garowy 
(brygadzista), Stanisława Makow.ka — suwnicowa, Zbigniew 
Twardosz — I nagrzewnico wy, Adam Zerda — III garowy, Jan 
Tylus — III garowy i Stanisław Bury — III garowy.

Foto: GAWLIŃSKI

Prezydium akademii. Na mównicy — wlcekonsul radziecki A. D. Fabrlkow. 
FOTO: J. BROŻEK

Komitet Wojewódzki oraz 
Krakowski Komitet Miejski 
PZPR oraz Towarzystwo 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej

Nowy sklep
na 0$. Kolorowym
Przed kilku dniami MHD 

Artykułami Przemysłowymi 
w Nowej Hucie uruchomiło 
nowy sklep konfekcyjno-ga- 
lanteryjny w pawilonie na os. 
Kolorowym, w którym mie­
ści się bar „Marten”. Sklep 
posiada 5 stoisk, z konfekcją 
damską, męską i młodzieżową 
oraz dwa stoiska z artykułami 
galanteryjnymi. Dobre zaopa­
trzenie nowej placówki han­
dlowej przyciąga mieszkań­
ców dzielnicy, którzy kupują 
tu odzież wiosenną, letnią itp. 
Sklep otwarty jest w godz. od 
11 do 19. Za kilka dni w tym 
samym pawilonie MHD Art. 
Przem. otworzy nową placów­
kę, którą będzie sklep z arty­
kułami gospodarstwa domo­
wego.

stwa Spraw Zagranicznych 
PRL, zwiedził kilka wydzia­
łów kombinatu interesując 
się żywo ich pracą. Na zdję­
ciu powitanie ministra spraw 
zagranicznych Królestwa 
Szwecji H. Nilssona przed dy­
rekcją huty. 

(jd.)

zorganizowały przed kilku 
dniami uroczystą akademię w 
sali Teatru Ludowego — z 
okazji Dni Leninowskich i 19 
rocznicy podpisania „Układu o 
przyjaźni, pomocy i współ­
pracy” między Polską a Zwią­
zkiem Radzieckim.

W akademii udział wzięli 
m. in. — sekretarz KW PZPR 
tow. SL Pięta, I sekretarz 
KKM tow. A. Kurz, wicekon- 
sul ZSRR tow. Fabrlkow, po­
seł B. Drobner, I sekretarz KF 
PZPR w HiL tow. Z. Jakus, 
I sekretarz KD PZPR w No­
wej Hucie tow. A. Kasprzyk, 
przedstawciele nowohuckich 
władz, organizacji społecz­
nych i politycznych.

Akademię otworzył tow. 
Pięta, serdecznie witając za­
proszonych gości i wszystkich 
obecnych na sali mieszkań­
ców miasta. Referat okolicz­
nościowy wygłosił tow. Kurz, 
który zobrazował znaczenie 
idei Lenina — wiecznie ży­
wej, aktualnej, nieśmiertelnej, 
zatrzymując się dłużej nad 
latami, w których wielki Le­
nin gościł w Polsce.

-!

Coraz bliżej do otwarcia 
obrad IV Zjazdu Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robot­
niczej. Szybkimi krokami 
zbliżamy się również do 22 
lipca — XX rocznicy wła­
dzy ludowej w naszym kra­
ju. Z tych doniosłych oka­
zji załoga Huty im. Lenina 
w dalszym ciągu podejmuje 
ambitne zobowiązania prze­
kroczenia planów produk­
cyjnych, podniesienia jako­
ści wyrobów, włącza się 
szerokim nurtem do czy­
nów społecznych, mających 
na celu uporządkowanie 
kombinatu i pomoc w bu­
dowie różnego rodzaju o- 
biektów w dzielnicy.

ZAŁOGA WIELKICH 
PIECÓW DEKLARUJE 

44 MLN. ZŁOTYCH'
W ostatnich dniach do 

wielkiego czynu przedzjaz- 
dowego włączyli się nasi 
wielkopiecownicy, dla któ­
rych w tym roku skończyła 
się zła passa w produkcji. 
W pierwszym półroczu br. 
postanowili oni dać dodat­
kową surówkę w ilości 18 
tys. ton, o wartości ponad 
41 min. zł. Załoga Wielkich 
Pieców postanowiła ponad­
to zmniejszyć zużycie kok­
su w tym samym okresie 
o 3 kg na tonę surówki, co 
z kolei daje dodatkową 
wartość ponad 2,7 min. zł. 
Cenne jest także zobowią­
zanie przeznaczenia prawie 
3.000 godzin na prace po­
rządkowe wokół wydziału i 
na terenie dzielnicy. Łączna 
wartość zobowiązań wiel- 
kopiecowników wyniesie 
44.150.310 zł.

PRZEDZJAZDOWY CZYN 
PRACOWNIKÓW 

ZGNIATACZA
Plonem dyskusji przed 

IV Zjazdem PZPR w Wal­
cowniach Wstępnych było 
podjęcie szeregu zobowią­
zań. O tytuł Brygady Pracy 
Socjalistycznej im. XX-le- 
cia PRL zaczęły ubiegać się 
4 brygady. Do dnia Zjazdu 
— załoga Zgniatacza do-

Gorące pozdrowienia w 1- 
mieniu narodu radzieckiego 
przekazał dla załogi Huty im. 
Lenina i całego społeczeństwa 
— wicekonsul Fabrikow, któ­
ry następnie — już w pol­
skim języku — nawiązał do 
niedawnej wizyty polskiej de­
legacji partyino-rządowej w 
Moskwie, wskazując na wieży 
braterstwa i przyjaźni, jakie 
łączą nasze obydwa narody. 
Tow. Fabrikow zakończył swe 
przemówienie serdecznymi ży­
czeniami dla mieszkańców na­
szego województwa z okazji 
XX-lecia Polski Ludowej. Za 
te przyjazne słowa podzięko­
wał w imieniu zebranych tow. 
Pięta, przekazując jednocześ­
nie serdeczne pozdrowienia 
dla KPZR i wszystkich ludzi 
Kraju Rad.

Po części oficjalnej akade­
mii, zebrani obejrzeli sztukę 
T. Iżewskiej i P. Paradowskie­
go „Tylko dziewięćdziesiąt 
dziewięć”, napisaną według 
filmu radzieckiego „Dziewięć 
dni jednego roku”. (dr) 

stanowiła przewalcować do­
datkowo 29 tys. ton kę­
sisk i dać ponadplanową 
produkcję gotową w ilości 
22 tys. ton. Włączono się 
także do czynu społecznego, 
zobowiązując się do prze­
pracowania 3.700 godzin w 
dzielnicy.

140 ZOBOWIĄZAŃ 
W WYDZIALE W-3

Dobrze spisuje się w po­
dejmowaniu zobowiązań w 
jubileuszowym roku Polski 
Ludowej załoga Wydziału 
Mechaniczno - Konstruk­
cyjnego. Do 15 kwietnia 
podjęto tutaj łącznie 140 
zobowiązań produkcyjnych 
i społecznych, które w su­
mie przyniosą wartość w 
kwocie ponad 1.6 min. zł. 
Tak np. załoga Kuźni wy­
kona dodatkowo 90 ton wy­
robów kutych, a zadania 
kwietniowe przekroczy o 3 
proc., realizując tym 
mym pilne zlecenia 
Kombinatu Petrochemicz­
nego w Płocku. Oddział o- 
bróbki Wiórowej zobowią­
zał się podnieść wydajność 
pracy w II kw. o 3 proc., 
co równa się 46 tonom zes­
połów i części zamiennych. 
Podjęto ponadto szereg zo­
bowiązań o charakterze o- 
szczędnościowym, a tu 
szczególną uwagę zwraca 
produkcja antyimportowa 
— formowanie walców z 
materiałów zastępczych. 
Dalsze zobowiązanie Wy­
działu W-3, to zaoszczędze­
nie wsadu materiałowego, 
zmniejszenie postoju obra­
biarek i zapasów robót w 
toku.

W czynach społecznych 
największy udział ma za­
łoga utrzymania ruchu, de­
klarując 2.109 godzin pra­
cy przy budowie basenu i 
pracach porządkowych. Łą­
cznie załoga wydziału prze­
znacza na czyny społeczne 
pokaźną liczbę godzin: 
5.778. Warto odnotować l to, 
że 2 brygady — w Kuźni i 
Narzędziowni — przystąpi-

(Dokończenie na str. 2)
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23 bm. w Pionie Głównego 
Meehanłka odbyła się konfe­
rencja aktywu społeczno-go­
spodarczego. Poświęcona ona 
była omówieniu działalno­
ści remontowej prowadzonej rozszerzenia 
przez Pion oraz pracy Rad 
Zakładowej i Robotniczej.

W konferencji wzięli udział 
przewodniczący Rady Robot­
niczej HiL Antoni Komórka, 
sekretarz Rady Zakładowej 
HiL Antoni Dałkowski, repre­
zentujący Mostostal inż. So­

larski oraz przedstawiciele po­
szczególnych wydziałów huty 
korzystających z usług remon-

W Pionie Gi.

dowej Stefana Zawadowskiego 
i Rady Robotniczej Mieczysła­
wa Szefera — dominowały za­
gadnienia dotyczące poprawy 
warunków socjalnych załogi, 

współzawodnic­
twa pracy i inne. W tej 
chwili istnieje w Pionie 6 
Brygad Pracy Socjalistycznej, 
a 21 współzawodniczy o uzy­
skanie tytułu BPS. Zaś do 
współzawodnictwa o tytuł 
Oddziału Pracy Socjalistycz­
nej zgłosiły się 3 oddziały — 
Odlewnia Żeliwa, Kuźnia i 
Narzędziownia. Do osiągnięć 
Rady Robotniczej Pionu

Mechanika
na-

Na warsztacie
gospodarka remontowa

Walcownicy dyskutują nai tezami
na IV Zjazd PZPR

towych Pionu TM. Niestety 
nie przybył na konferencję 
nikt z kierownictwa HPR, d<> 
którego zarówno w informacji 
Gł. Mechanika jak i w dysku­
sji wysunięto sporo pretensji.

Informacja Gł. Mechanika 
HiL mgr inż. Tadeusza Sa­
dowskiego zapoznała zebra­
nych z dotychczasowymi o- 
siągnieciami w dziedzinie go­
spodarki konserwacyjno-re 
montowej HiL. Wyraża je m. 
in. zmniejszenie czasu posto­
jów remontowych zasadni­
czych agregatów produkcyj­
nych, zwiększenie stopnia za­
spokajania potrzeb huty w 
ezęści i zespoły zamienne o- 
raz polepszenie organizacji 
remontów. Postulaty infor­
macji, to konieczność dal­
szych przedsięwzięć. Winny 
one przyczynić się do sprosta­
nia stale zwiększającym się 
potrzebom remontowym huty.

Zarówno w informacji jak 
i w dyskusji podkreślano po­
trzebę zwiększenia potencjału 
ludzkie?» przy remontach. W 
chwili obecnej niedobór pra­
cowników remontowych przy 
wykonywaniu tylko najpil­
niejszych zadań wynosi co- 
naimniei 430 robotników.

W złożonych następnie 
sprawozdaniach przez prze­
wodniczących — Rady Zakła-

leży zaliczyć fakt, że w 1963 
r. wszystkie oddziały TM uzy­
skały bardzo dobre wyniki 
ekonomiczne.

W dyskusji zabierało głos 
10 towarzyszy. Poruszono sze­
reg problemów dotyczących 
wykonawstwa poszczególnych 
remontów, nieterminowego 
przygotowania dokumentacji, 
niewłaściwego oddawania u- 
rządzeń do remontów przez 
użytkowników. Wreszcie sła­
bego przygotowania sie do re­
montów ze strony HPR (usta­
wiczny brak sprzętu).

Podsumowania dyskusji do­
konał przewodniczący Rady 
Robotniczej HiL Antoni Ko­
mórka, który udzielił odpo­
wiedzi na poruszane w dy­
skusji zagadnienia.

Zamykając obrady konfe­
rencji aktywu społeczno-go- 
snodarczeeo Pionu I sekretarz 
KZ PZPR Edward Cisowski 
stwierdził, że jakkolwiek wy­
działy remontowe Pionu TM 
mają znaczne osiągnięcia, to 
do zrobienia jest jeszcze bar­
dzo wiele. Temat gospodarki 
remontowej będzie omawiany 
w maiu na posiedzeniu egze­
kutywy Komitetu Fabryczne­
go. w czasie której spotkają 
się ze sobą wszyscy partnerzy 
wspólnie wykonujący remonty 
w hucie

Pięknie udekorowana świetlica. Z lewej strony, na nie­
bieskim tle napis: „Witamy IV Zjazd Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej”. Z prawej, na biało-czerwone i ma­
pie Polski widnieją słowa: „XX-lecie PRL”. W tej uro­
czystej oprawie plastycznej, w dużej świetlicy Walcowni 
Gorącej Blach członkowie partii i bezpartyjni dyskutują 
nad tezami na IV Zjazd PZPR wysuniętymi przez V Ple­
num KC. W zebraniu bierze udział członek tej organiza­
cji, sekretarz KW PZPR tow. — - -

Referat I sekretarza KZ 
tow. Wasielaka stanowi sze­
roką bazę dyskusyjną. Jest o 
czym mówić, jest co porów­
nywać.

W dyskusji brało udział po­
nad 20 towarzyszy. Zanotuj­
my uwagi, spostrzeżenia, 
wnioski, konstruktywne, prze­
myślane wypowiedzi rzucane 
na zebraniu przez starszych 
towarzyszy — pamiętających 
dobrze czasy Polski przed- 
wrześniowej i przez młodych.

Józef Banak.
Tow. Kucharski — Po I 

wojnie światowej zniszczenia 
kraju były bez porównania 
mniejsze, niż po II wojnie. 
Wystartowaliśmy w bardzo 
trudnym okresie, bez przemy­
słu, bez dostatecznej liczby 
wykwalifikowanych kadr, a 
jednak osiągnęliśmy bardzo 
wiele. Dzisiaj mamy potężny 
przemysł, szybkimi krokami 
doganiający wysoko uprzemy­
słowione kraje Europy za­
chodniej. Ogromnego kroku

W trosce o większy uzysk
i lepsze wyniki pracy

TABELA WYKONANIA ZADłS 
DO 22 BM. WŁ. 

proc, 
planu 

100 
jon

94 
108
102
102

95
93 
9»

102 
J03

łffoUm sć ffilńlońyfri łygoańlti I 
wynosi obecnie 5.741 ton stali. 
Jakość produkcji utrzymuje się 
na dobrym poziomie. Z załóg na­
szych Walcowni na czele kroczą 
walcownicy z Wydz. Walcownie 
Wstępne.

przez HVTą (Jd)

Za udane należy uważać 
zebranie Podstawowej Orga­
nizacji Partyjnej odbyte ostat­
nio w Wydziale Rur Zgrzewa­
nych HiL. Temat zebrania: 
dyskusja nad tezami przed- 
zjazdowymi. Na zebraniu tym, 
w którym uczestniczył sekre­
tarz KF PZPR tow. Marian 
Najduchowski, toczyła się 
ożywiona i ciekawa dyskusja. 
Głos w niej zabierali m. in. 
następujący towarzysze: Eu­
geniusz Mastelarż, Jerzy Pięt­
ka (kierownik wydziału), Jan 
Rzcczycki (zastępca kierowni­
ka), Tadeusz Kmiecik (mistrz 
wsadu), Jerzy Polaczek, Zbi­
gniew Kasicki. Tadeusz Prei­
sner (ekonomista wydziału) 
Andrzej Jaworski (mistrz wy- 
kańczalni), Stefan Marc—-ński 
(brygadzista brygady ou!¿sku 
rur), Julián Lany (kierownik 
utrzymania ruchu), Czesław 
Grzybowski. Jan Żelazny 
(elektryk wydziały), Kazimierz 
Topornieki i Eugeniusz Kosi­
ba.

Główne sprawy, na których 
skupiono uwagę, to ekonomi-

ZMO — wyroby 
ZMO — wyroby 
ZMO — dolomit 
ZMO — wapno palone 
ZK — koks ogółem 
ZK — koks wp. 
ZK — smoła 
ZK — benzol 
ZK — siarczan amonu 
Aglomerownia 
Wielkie Piece — surówka 
Wydział Przerobu 2użla

Żużel granul, 
żużel pumeksowy 

Stalownia 
Wydr. Walcownie Wstępne 

kęsiska prod. sur. 
prod. gotowa 
kęsy prod. sur. 
prod. gotowa

Walcownia Gorąca Blach 
prod. surowa 
prod. gotowa

Walcownia Zimna Blach 
blacha czarna sur.
prod. gotowa 
blacha oeynkowaną 
prod. gotowa 
blacha ocynowana ogn. 
prod. gotowa 
blacha ocyn. "elektr. 
pred. gotowa 
blacha transnformator. 

Wydział Rur Zgrzewan.eh 
rury prod. sur. 
prod. gotowa 
kształtowniki 

Walcownia Drobnyeh Profili 
profile prod. sur. 
prod. gotowa 
drut prod. sur. 
prod. gotowa

Wydz. W-l 
Wydz. W-l 
Kuźnia 
Wydz. W-S 
WKS 
Siłownia 
Odlewnia Staliwa — odlewy

Na tydzień przed końcem kwiet­
nia sytuacja produkcyjna huty 
przedstawiała się bardzo korzyst­
nie. Większość wydziałów — w 
tym wszystkie podstawowe — 
miała wykonane plany z nadwyż­
kę. a więc zadania miesięczne 
powinny być dość wysoko prze­
kroczone. Eardzo dobrymi rezul- 
tż»»w» pracy legi*ymuję sle w 
dalszym eięgi) wlelkarleeowni- 
cy | stalownicy HiL. Nadwyżka 
załogi Wielkich Pleców wynosi 
obecnie 4.4«5 ton surówki, nad­
wyżka Stalowni zwiększyła się

zasadowe 
prażony

prod. og. 
stal elektr.

prod. og.

«UT.

N
117
IM
103
105
126
1!3
103
101

10«
84
15
80

103
94
43
57

152
110

98
116

i
I

Przedzjazdowe zebrania 
w grupach związkowych
Już w 350 grupach związ­

kowych w HiL odbyły się ze­
brania, będące częścią przy­
gotowań naszej załogi do IV 
Zjazdu Partii. Tematyką ze­
brań związkowych jest w za­
sadzie omówienie dorobku i 
perspektyw zakładowej orga­
nizacji związkowej i Rady 
Robotniczej huty oraz dysku­
sja nad pracą poszczególnych 
wydziałów i odcinków pracy 
w kombinacie.

O czym głównie dyskuto­
wano na odbytych już zebra­
niach grup? Tematyka była 
bardzo szeroka, a dyskusja 
żywa, zaangażowana, rzeczo­
wa. Poruszano m. in. takie 
sprawy, jak realizacja zobo­
wiązań i podejmowanie do­
datkowych czynów, zagadnie­
nia socjalne — brak odpo-

wiednich pomieszczeń na szat­
nie i łaźnie, realizacja wnios­
ków załogi zgłaszanych na 
naradach roboczych, proble­
my norm i plac, porządkowa­
nie zakładów. Wiele miejsca 
poświęcono również takim za­
gadnieniom. jak sytuacja mię­
dzynarodowa. problematyka 
XX-lecia PRL. Najwięcej gło­
sów dotyczyło jednak "same­
go zakładu pracy Zwracano 
uwagę na konieczność oszczę­
dzania materiałów, właściwe 
korzystanie z narzędzi, kon­
serwacje urządzeń, na lepszą 
współpracę miedzy wydziała­
mi i wiele podobnych spraw.

Zebrania w grupach związ­
kowych odbywają się w dal­
szym ciągu. Ustalono, że 
wszystkie grupy — w liczbie 
622 — odbeda zebrania w *«r. 
minie do 10 maja. (dr)

ka pracy Wydziału Rur Zgrze­
wanych. Akcentowano np. wy­
niki osiągane w dziedzinie 
uzysku, jakości rur, go­
spodarki materiałowej. Wpra­
wdzie rezultaty są w tych 
dziedzinach coraz lepsze, nie­
mniej za mało interesuje się 
tym jeszcze wydziałowa Rada 
Robotnicza. Jeżeli chodzi o 
eksport, stwierdzono, że obec­
nie wysyła się co miesiąc ok. 
3—3.7 tys. ton rur za granicę, 
a klienci zadowoleni są z ich 
jakości — przede wszystkim 
zaś z ocynkowania.

Wiele głosów dotyczyło 
sunków międzyludzkich i 
matu w jakim odbywa 
praca. I w tej dziedzinie 
towane są duże zmiany 
lepszó. Załoga tworzy coraz 
bardziej zgrany kolektyw, za­
cieśnia się więź kierownictwa 
wydziału z załogą. Duży u- 
dział w cementowaniu załogi 
posiada organizacja partyjna, 
której styl pracy nabiera — 
jak wyraził się tow. Najdu- 
chowski — rumieńców życia.

Słowem, całą dyskusję na­
leży uznać za udaną, konstru­
ktywną, świadczącą o rosną­
cym zaangażowaniu towarzy­
szy w sprawy swojego wy­
działu. Na koniec chciałbym 
jeszcze przypomnieć zobowią­
zania załogi Wydziału Rur. W 
części dotyczącej produkcji 
— przedstawiają wartość 
1.929.000 zł, ale równie cenna 
są zobowiązania o charakte­
rze jakościowym i czynów 
społecznych. Zmiana A kie­
rowana przez inż. Stanisława 
ŻUBRA przystępuje na czele 
z grupa partyjną do uzyska­
nia znaku jakości na produ­
kowane przez siebie rury. W 
rezultacie nastąpi zwiększanie 
nrodukcii towarowej o ok. 5 
proc., przy zachowaniu stałe­
go wzrostu tonażu. Cenne jest 
też zobowiązanie młodzieżo-^ 
wej zmiany pracującej na a- 
gregatach cięcia wzdłuźneeo, 
przede wszystkim brygady 
Stanisława Zaparta. Postano­
wiła ona pn-iać w czynie spo­
łecznym 100 ton kmgów bla­
chy. (jd)

no­
na

naprzód dokonaliśmy w dzie­
dzinie oświaty. Nauka jest 
dzisiaj dostępna dla każdego, 
kto chce się uczyć.

Tow. Bugaj — W wydziale 
mamy dużo młodych pracow­
ników, którzy chcą solidnie 
pracować, ale musimy im w 
tym pomóc. W imieniu orga­
nizacji ZMS proszę o więk­
sze zainteresowanie kierow­
nictwa młodą załogą. Wielu 
z tych ludzi nie należy do 
organizacji ZMS-owskiej, bo 
nie wychodzi się im naprze­
ciw z inicjatywą, brak jest od­
powiedniej agitacji, brak za­
chęty ze strony doświadczo­
nych, starszych towarzyszy.

Tow. Banak — Cyfry po­
równujące dwa dwudziestole­
cia w regionie krakowskim 
świadczą najdobitniej o prze­
mianach, jakie nastąpiły w 
okresie władzy ludowej. Przed 
wojną ok. 10 tys. ludzi z na­
szego regionu emigrowało ro­
cznie za granicę w poszuki­
waniu pracy, z tego większość 
na stałe. W roku 1934 notowa­
no tu ponad 34 tys. bezrobot­
nych, z czego na sam Kraków 
przypadało ponad 7,6 tys. osób.

Dynamika naszego rozwoju 
tkwi głównie w inwestycjach, 
które tak znacznie wpłynęły 
na tempo rozwoju polskiego 
przemysłu. Dziś w naszym re­
gionie mamy potężne hutnic­
two żelaza 1 stali, przemysł 
maszynowy, rozwinęliśmy za­
kłady chemiczne i kopalni­
ctwo węgla kamiennego.

Mamy poważne osiągnięcia 
na odcinku rozwoju szeregów 
partyjnych. W okresie mię- 
dzyzjazdowym przyjęliśmy 59 
tys. kandydatów partii i dzi­
siaj — przed IV Zjazdem •— 
PZPR w regionie krakowskim 
liczy już 100 tys. członków i 
kandydatów. Świadczy to o 
wzroście autorytetu naszej 
partii i zaufania do niej spo­
łeczeństwa. Problem hartu 
ideowego nakłada na organi­
zacje partyjne obowiązek sze­
rokiej pracy wychowawczej 
nad młodzieżą, którą zwłasz­
cza w zakładach pracy — 
trzeba otoczyć serdeczną, 
przyjacielską opieką. Dalszy 
rozwój wszystkich dziedzin 
życia zależy od naszej co­
dziennej pracy

Tow. Nowak — Byłoby lepiej, 
gdybyśmy każdy nasz błąd ana­
lizowali na bieżąco — co zrobi­
liśmy w danym dniu l czy naszą 
pracę wykonaliśmy dobrze, zgod­
nie z naszym sumieniem. To po­
mogłoby nam w znacznym stop­
niu wyeliminować błędy. Wyda- 
jemy ogromne kwoty na nowe 
urządzenia, mające nam ułatwić 
prace, uprawnić produkcję, tym­
czasem agregaty stoją niewyko­
rzystane.

Tow. inż. Czaja — Wielu z 
nas wyszło z biedy, a dzisiaj 
jakoś nie chcemy o tym pa­
miętać. Nie wszyscy dostrze­
gamy ogrom przemian w na­
szym kraju. Przed wojną pro­
dukcja blachy w Polsce była 
tak nieznaczna, że tylko nasza 
jedna walcownia pokryła ją 
w całości w roku 1963. Tyle 
właśnie produkowaliśmy w 
roku 1938. Zadania nasze na 
bież, rok są bardzo poważ'?.-?, 
ale załoga jest dobra, ofiar­
na i dzięki temu plan I kwar­
tału wykonaliśmy z nadwyż­
ką. Istnieje realna możliwość 
przekroczenia naszych zadań 
również w II kwartale, w 
czym ogromną pomoc stano­
wią podjęte przez załogę zo­
bowiązania — dla uczczenia 
IV Zjazdu Partii i XX-lecia 
Polski Ludowej.

Tow. MYSZKA — Przed wojną 
pracowałem w Częstochowie, 
gdzie wszystkie większe zakłady 
pracy należały do kapilalialów za. 
granlcznyćh — niemieckich, fran­
cuskich, belgijskich. Klasa robot­
nicza odczuwała niepewność ju­
tra, bez powodu można było 
znaleźć się na bruku. Bezrobotni 
głodowali. Dzisiaj widać efekty 
naszej dwudziestoletniej pracy.

Tow. Krzyżanowski — Gdy 
rozpoczynaliśmy budowę i od­
budowę polskiej gospodarki, 
społeczeństwo nasze nie było 
jednolite, tym trudniej więc 
było pracować. Dziś jesteśmy 
już społeczeństwem zcemento- 
wanym i w ogromnej przewa­
dze jednomyślnym. Przywy­
kliśmy do osiągnięć i nie zaw­
sze je dostrzegamy. Kraj nasz 
ma jeszcze wiele do zrobienia.

*
Ciekawych, rzeczowych gło­

sów w dyskusji było duża 
Nie sposób pisać o wszyst­
kich. Repatriant z Francji 
tow. Dudek mówił np. o tym, 
że o wiele lepiej źyje mu się 
w Polsce, niż w tym kapita­
listycznym kraju, gdzie sti2 
sunek władz do ludzi pracy 
jest zupełnie inny, nie zachę­
cający do wysiłku, a życie 
pozbawione perspektyw.

W dyskujl zabierali jeszcze gl»ł 
towarzysze: Litewka, inż. Prze­
worski, Laskowski, Kaleta i la­
ni.Zakończył ją tow. Wasielik, 
stwierdzając, że załoga Walcowni 
Goręcej jest dobru, zdyscyplino­
wana, można na nią liczyć. W 
związku ze zbliżającymi się ob­
chodami IV Zjazdu Partii możną 
śmiało powiedzieć, że wysoki plan 
roku 19«4 wykonamy w pełni, 
zgodnie z założeniami.

Na zebraniu podjęto uchwalę, 
w której znalazły się wszystkie 
wnioski wysunięte przez zebra­
nych w toku dyskusji.

Jak pracuje
(ńrt

Rada Miejscowa przy DN?

Ekipa TRZZ 
wyjechała do Kluk

W tych dniach wyjecha’a 
do Kluk w koszalińskim gru­
pa członków TRZZ z huty. 
W ciągu kilku dni zainstaluje 
ona w tej miejscowości o- 
świetlenie jarzeniowe, reali­
zując w ten sposób podjęte 
zobowiązania więżące się z 
pomocą dla ludności naszych 
Ziem Zachodnich.

Wyjazd ekipy umożliwił 
Wydział W-22, który zregene­
rował potrzebne do zainstalo­
wania oświetlenia materiały, 
udostępniając je dla miesz­
kańców Kluk. Tą sprawą ser­
decznie zajęło się całe kie­
rownictwo pionu TE, z gł. 
energetykiem inż, Centko ty­
skim na czele, za co koło 
TRZZ składa tą drogą gorące 
podziękowania, (dr'

Naplywaia dalsze zobowiązania
(Dokończenie ze str. 1) 

ły do współzawodnictwa 
tytuł BPS XX-lecia PRL.

SUWNICOWI Z P-63 
NIE POZOSTAJĄ 

W TYLE

o

Operatorzy suwnic z Wy­
działu Rur Zgrzewanych, 
pragnąc uczcić zbliżający 
się Zjazd Partii i jubileusz 
Polski Ludowej — posta­
nowili utworzyć brygadę 
BPS i współzawodniczyć o 
ten tytuł wraz z 28 opera­
torami wydziału. Suwnico­
wi zmniejszą również zu­
życie części zamiennych, 
zlikwidują postoje do mini­
mum, skrócą czas remon­
tów suwnic itp. Postano­

wiono poza tym zdobvć 
kwalifikacje I suwnicowe­
go, ukończyć kurs szkole­
niowy na II grupę elektry­
czną bhp. zorganizować 10 
wycieczek turystyczno-kra­
joznawczych i włączyć 70 
proc, członków brygady do 
udziału w odbywającej się 
Spartakiadzie HiL.

Brygady suwnicowych z 
P-ti3 wzywają do podejmo­
wania poiobr.ych zobowią­
zań swych kolegów ze 
wszystkicn walcowni > do 
podjęcia nowej formy 
współzawodnictwa między­
wydziałowego — dla zwię­
kszenie wydajności pracy 
w wydziałach walcowni­
czych.

(dr)

i

W tych dniach egzekutywa 
KZ przy Dyrekcji Naczelnej 
HiL omawiała przebieg prac 
prowadzonych przez Radę 
Miejscowa, za pośrednictwem 
szeregu Komisji.

Egzekutywa zapoznała się 
z dorobkiem poszczególnych 
kem'sji, z którego wynika, że 
np. społeczny inspektor pracy 
tow. Dróżdż w swojej dzia­
łalności spotykał się zawsze z 
przychylnością i pomocą ak­
tywu związkowego, politycz­
nego i kierownictwa poszcze­
gólnych pionów dyrekcyj- 
nych.-

Komisja kulturalno-oświa­
towa rozprowadziła wśród 
związkowców około 300 bile­
tów bezpłatnych na różne im­
prezy, nie licząc biletów zniż­
kowych. Przy współudziale 
ZDK HiL zorganizowano 
punkt biblioteczny w Straży 
Pożarnej. Udział w Olimpia­
dzie kulturalnej ZDK i w 
konkursie „szukamy nowych 
talentów” najlepiej świadczy 
o aktywności tej komisji.

Komisja d's socjalno-byto­
wych ma wiele kłopotów z 
uwagi na duże zapotrzebowa­
nie wczasów, miejsc n« kolo­
niach letnieh dla dzieci pra-

cowników pionu DN. a nieste­
ty ograniczone możliwości nie 
pozwalają na zaspokojenie 
wszystkich potrzeb w tym za­
kresie.

Komisja budżetowa przed­
stawiła realizację wykorzy­
stywania funduszy związko­
wych. Na 69,100 zł według 
planu, wykorzystano już 
64.825 zł, co stanowi 93 proc, 
zaplanowanej kwoty. Z po­
wyższych cyfr wynika, że 
przydałyby się dalsze fundu­
sze na działalność związkową, 
bo do końca roku jeszcze dość 
daleko.

Na uwagę zasługuje fakt, że 
organizacja partyjna i związ­
kowa przy DN HiL podjęła 
dla uczczenia 20-lecia PRL 
cenne zobowiązanie przepra­
cowania 3.200 rob. godz. w 
czynie społecznym.

Podsumowując dotychczasowy 
dorobek Rady M ejscowej Związ­
ków Zawodowych przy DN egze­
kutywa uważa, że obrano prawi­
dłowy kierunek działania. Do­
tychczasowe osiągnięcia tej Ra­
dy potwierdzają of arną praeę 
aktywu związkowego, za co wy­
rażono na ręce przewodniczącego 
Rady tow. RYSZARDA PÓŁTO­
RAKA podziękowanie dla Rad 
Oddziałowych wyróżniających się 
w swojej pracy. KS
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Mgr inż. Jeizy Foliasiński - przewodniczący Oddziału SITPH w HiL

Po XVII Zjeździe SITPH
OBRADUJĄCY w naszej 

hucie w dniach od 17 
do 19 bm. XVII Zjazd 
Stowarzyszenia Inży­

nierów i Techników Przemy­
słu Hutniczego był ważnym 
wydarzeniem nie tylko w ży­
ciu organizacji NOT, ale w 
życiu całego hutnictwa. Na­
leży podkreślić wyjątkowo li­
czny udział w obradach wy­
bitnych osobistości reprezen­
tujących czynniki polityczne, 
gospodarcze i naukowe kraju. 
Jak wiadomo, udział w Zjeź­
dzie wzięli m. in. wicepremier 
Eugeniusz Szyr, przewodni­
czący ZG NOT wiceminister 
mgr inż. Bolesław Rumiński, 
wiceminister przemysłu cięż­
kiego mgr inż. Franciszek 
Kaim, wiceprzewodniczący 
PAN prof. dr inż Aleksander 
Krupkowski, I sekretarz KW 
PZPR poseł tow. Lucjan Mo­
tyka. Wskazuje to na wagę, 
jaką do obrad Zjazdu SITPH 
przykładały nasze władze.

Zresztą nie chodzi tylko o 
samą obecność wymienionych 
osób na Zjeździe. Ich udział 
w obradach był naprawdę 
bardzo żywy. Na drodze roz­
maitych spotkań z przedstawi­
cielami organizacji NOT i Hu­
ty im. Lenina, dochodziło czę­
sto do pożytecznej wymiany 
poglądów. Z tych rozmów i 
dyskusji można wysnuć wnio­
sek, że ugruntowała się opi­
nia na temat pracy organiza­
cji NOT w Hucie im. Lenina, 
w tym sensie, że kierunek 
rozwojowy naszej działalno­
ści jest w obecnej sytuacji jak 
najbardziej słuszny i celowy. 
Uwidoczniło się to szczególnie 
wyraźnie podczas spotkania 
odbytego z prezesem 
wiceministrem tow. 
mińskim.

Nawiązane podczas 
Zjazdu liczne kontakty, udział 
w spotkaniach — wszystko to 
pozwoliło na jeszcze większe 
zbliżenie, poznanie się i wy­
mianę myśli. Jeżeli chodzi o 
sam przebieg obrad, chciał- 
bym zwrócić uwagę na fakt, 
że delegaci na Zjazd SITPH 
reprezentowali obecnie wyso­
ki szczebel zajmowanych sta­
nowisk: było wielu dyrekto­
rów zjednoczeń i zakładów 
hutniczych, wielu kierowni­
ków wydziałów. Podniosło to 
oczywiście rangę toczących 
się obrad — a następnie tak­
że podejmowanych uchwał i 
wniosków. W pracach Zjazdu 
brały ogółem udział 532 oso­
by, w tej liczbie ok. 350 dele­
gatów.

JAK JUŻ WIADOMO, jed­
nym z istotnych punktów 
porządku dziennego XVII 

Zjazdu SITPH było wygłosze­
nie kilku referatów. Należy. 
podkreślić ich wysoki poziom. 

NOT, 
B. Ru-

obrad

Rozwiązanie puizu Noworocznego
Na konkurs noworoczny „Głosu" wpły­

nęło kilkadziesiąt prawidłowo rozwiąza­
nych kuponów. W wyniku losowania, któ­
re przeprowadziła komisja, nagrody otrzy­
mują:
— Odbiornik turystyczny „Koliber" — 

Cecylia Dorszewska zam. Os. Koloro­
we 8/46.
Zegarek na rękę — Kazimiera Kozak, 
zam. Kraków ul. Krakowska 35'3,

— Wieczne pióro — Ryszard Półtorak, 
zam. Kraków uh Józefa 22/40,

— Komplet do pisania — Helena Kondoł, 
prac. HiL Dział Organizacji,

— Album (ilustrowany) — Krystyna Jelo­
nek, zam. Kraków ul. Świerczewskie­
go 1'2,

— Bon książkowy — Barbara Niwińska, 
zam. Nowa Huta, Centrum „C” bL 1090,

(Dokończenie na str. 8)

Szczególnie dużym zaintereso­
waniem cieszył się referat 
rektora AGH prof. mgr inż. 
Kiejstuta Żemajtisa pt. „Na­
uka i technika metalurgiczna 
w ubiegłym 20-leciu i per­
spektywy ich rozwoju”. W 
referacie tym nakreślone zo­
stały drogi, którymi kroczyć 
będzie nasze rozwijające się 
w szybkim tempie hutnictwo, 
korzystające w coraz więk­
szym stopniu ze współpracy 
z nauką.

Wogóle sprawa ścisłej wię­
zi pomiędzy nauką i techni­
ką a przemysłem, przewijała 
się mocno poprzez wszystkie 
wygłoszone na Zjeździe refe­
raty oraz poprzez wszystkie 
wystąpienia w dyskusji. To­
czącą się na Zjeździe dysku­
sję uznać należy za bardzo 
cenną wymianę doświadczeń 
poszczególnych kół zakłado­
wych SITPH, dzięki czemu 
wyraźnie zarysowały się o i 
razu kierunki w jakich pójść 
powinna dalsza praca organi­
zacji NOT. Uwaga musi być 
skupiona na stałej pracy nad 
podnoszeniem wiedzy i kwa­
lifikacji fachowych członków 
SITPH — poprzez odczyty, 
seminaria, rozwijanie czytel­
nictwa literatury i pism fa­
chowych, poprzez samokształ­
cenie i wymianę doświadczeń. 
Taki kierunek działania — 
przyjęty już z powodzeniem 
w naszej hucie, akcentowany 
był wielokrotnie i bardzo wy­
raźnie.

Na koniec o wyniku doko­
nanych wyborów. Przewodni­
czącym Zarządu Głównego 
SITPH został wybrany wice­
minister przemysłu ciężkiego i 
dyrektor generalny ZHŻiS mgr 
inż. Ryszard Trzcionka. Wy­
bór świadczy o tym. że SITPH 
odgrywa i odgrywać będzie 
coraz większą rolę, że prze­
mysł liczy na pomoc tej orga­
nizacji w rozwiązywaniu naj­
trudniejszych problemów. Wi­
ceprzewodniczącymi ZG zo­
stali wybrani: dotychczasowy 
prezes mgr inż. Cezary Mur- 
skf i mgr inź. Adam Leśniak.
Generalnym sekretarzem żo-1 
stał ponown'e mgr inż. Adam
Palmrich. W wyniku wybo­
rów — Hutę im. Lenina re­
prezentujemy w Zarządzie 
Głównym SITPH wspólnie z 
mgr inż. Jackiem Wawrykie- 
wiczem (w poprzednim za­
rządzi“ nie było przedstawi­
cieli HiL).

BARDZO przyjemnym wy­
różnieniem całej organi­
zacji NOT w Hucie im. 

Lenina, było udekorowanie 
złotymi odznakami NOT: dy­
rektora naczelnego HiL mgr 
inż. Bohdana Kołomyjskiego 
i głównego inżyniera dś tech­
nik» HiL mgr inź. Jacka Wa- 
wrykiewicza. Ponadto przy­

Wielu z nas zna sympatycz­
ne pracownice Kasyna ÓZR. 
które podają nam śniadania i 
obiady. Postanowiły one utwo­
rzyć brygadę walczącą o ty­
tuł brygady Pracy Socjali­
stycznej. Jest to więc pierw­
sza tego rodzaju brygada w 
placówce usługowej i mamy 
nadzieję, że na przyznanie za­
szczytnego tytułu nie będzie 
długo czekać...

Oto członkinie brygady: (od 
góry) — Aniela Lubas, Halina 
Stasińska, Elżbieta Dryńska 
(brygadzistka). Krystyna Ten­
dera 1 Janina Smyrgała.

roto: St. Gawlliikl
Członkowie delegacji z naszej huty w Poroninie.

FOT. B. DZIEKAN

znane zostały kilku najbar­
dziej wyróżniającym się dzia­
łaczom SITPH w naszej hu­
cie srebrne odznaki NOT.

Organizacja Zjazdu uznana 
została przez wszystkich jego 
uczestników jako bardzo 
sprawna, I dlatego ch ciąłbym 
wyrazić członkom komitetu or­
ganizacyjnego, przedstawicie­
lom SITPH i administracji 
huty — serdeczne podzięko­
wania za wniesioną pracę i za 
pełną poświęcenia działalność 
nad przygotowaniem obrad 
XVII Zjazdu SITPH w Hucie 
im. Lenina.

Przemawia uczestniczący w XVII Zjefdzle SlTPn wicepremier 
Eugeniusz Szyr.

Inauguracja ZJazCu. Iły rektor naczelny H-L mgr lnż. Bohdan 
Kolomyjski w rozmowie z przedstawicielami resor*u przemysłu 
ciężkiego i organizacji NOT.

Ostatnio obradowała komi­
sja szkolenia partyjnego dzia­
łająca przy KF PZPR pod 
przewodnictwem tow. inż. 
Teodora Godawy. Temat ze­
brania: zbliżający się koniec 
roku szkolenia partyjnego w 
HiL. Na jakie sprawy należy 
w związku z tym zwrócić 
szczególną uwagę?

Przyjmuje się, że zajęcia 
szkoleniowe powinny być za­
kończone we wszystkich orga­
nizacjach partyjnych HiL do 
końca maja br. — łącznie z 
zajęciem przeznaczonym na 
krótkie podsumowanie przero­
bionego materiału i spraw­
dzenie, jakie są wyniki 
szkolenia. Oczywiście nie cho­
dzi tutaj o jakiś formalny 
egzamin, ale o zorientowanie 

I się wykładowcy, czy jego pra- 
fot. st. gawliNski ca dała jakieś efekty. Spraw-

Towarzysz 
również 

przyjaźni 
której na-

Wspanialą oprawę plastycz­
ną zgotowała obchodowi Dni 
Leninowskich w Poroninie 
ofensywa wiosny. W potokach 
słońca lśnił pomnik wielkie­
go wodza rewolucji na tle pa­
noramy ośnieżonych szczytów 
Tatr.

Piętnastotysięczny tłum ma­
nifestantów w skupieniu wy­
słuchał okolicznościowego 
przemówienia sekretarza KW 
PZPR w Krakowie tow. Sta­
nisława Pięty, który mówił o 
stale zacieśniającej się przy­
jaźni naszej ludowej ojczyzny 
ze Związkiem Radzieckim. 
Właśnie tutaj na ziemi pod­
halańskiej wśród ubogiego 
ludu góralskiego, żył Włodzi­
mierz Iljicz Lenin. 
Pięta podkreślił 
olbrzymią rangę 
polsko-radzieckiej, 
macalnymi dowodami są naj­
większe inwestycje ekonomi­
czne ziemi krakowskiej, bu­
dowane przy wydatnej pomo­
cy radzieckich przyjaciół, m. 
in. Huta im. Lenina, Siłownia 
w Jaworznie i Huta Alumi­
nium w Skawinie.

Na wiecu przemawiał rów­
nież konsul ZSRR w Krako­
wie tow. M. P. Wołkow, prze­
kazując serdeczne pozdrowie­
nia manifestantom. Omawia­
jąc osiągnięcia swego kraju 
we wszystkich dziedzinach ży­
cia, a szczególnie w zdobyciu 
kosmosu, nawiązał do korzy­
ści jakie rodzi obopólna ser-

młodzi : 
latach 

już po wyzwoleniu

Okropności wojny i okru­
cieństwa niemieckiego faszy­
zmu dawno mamy poza sobą. 
Starsze pokolenie dobrze pa­
mięta te czarne lata okupa­
cji hitlerowskiej, trudne 
walki z wrogiem, 
sukcesem dzięki 
poświęceniu i 
wielu ofiar. Tych 
pamiętają 
dzeni w 
względnie 
kraju.

— Właśnie młodzieży obcię­
liśmy pokazać filmy wojenne 
— mówi przewodniczący koła 
ZBoWiD w Hucie im. Lenina 
tow. K. WAJNBERGIER — 
Jest to sprawa ciągle aktualna, 
w związku z polityką odwetu 
prowadzoną przez rząd Nie­
miec zachodnich, gdzie dopie­
ro teraz sądzi się niektórych 

dni 
uwieńczone 
ogromnemu 
poniesieniu 
czasów nie 

ludzie, uro- 
i okupacji.

deczn.a przyjaźń obu naro­
dów — zadzierzgnięta z górą 
pół wieku temu i wysoko ce­
niona przez wodza proletaria­
tu W. I. Lenina.

Dziesiątki kolorowych sztan­
darów przywiezionych przez 
delegacje zakładów produk­
cyjnych ze wszystkich zakąt­
ków województwa krakow­

Przed pomnikiem W. I. Lenina.

skiego, a także ze Śląska, 
Opola, Kielc i Wrocławia — 
łopotały radośnie na wiosen­
nym wietrze w takt narodo­
wych hymnów oraz między­
narodówki. Wszystkie delega­
cje przywiozły także wieńce 
z kwiatów, dekor-;ac nimi nie 
tylko sam pomi..rf. ale całe 
jego otoczenie.

Festiwal
miał

duże powodzenie
zbrodniarzy, pozostających 
tyle lat na wolności. Festiwal 
Filmów Wojennych, odbywa­
jący się w sali teatralnej HiL 
wzbudził żywe zainteresowa­
nie wśród załogi huty i jej 
rodzin. Frekwencja była du­
ża, sala wypełniona, zwłasz­
cza przez młodzież. Najwięk­
szym powodzeniem cieszyły 
stę „Zakazane piosenki" (mu- 
sieliśmy dać dodatkowe sean­
se) i radziecki obraz „Bitwa 
pod Stalingradem".

— Czy tego rodzaju festi­
wale przewidujecie jeszcze 
w przyszłości?

— Oczywiście. W najbliż­
szym czasie powtórzymy pro­
jekcją filmów wojennych dla 
młodzieży szkól przyzakłado­
wych HiL, ogromnie zaintere­
sowanej tego rodzaju seansa­
mi. W następnej kolejności 
chcemy wystawiać w sali tea­
tralnej sztuką Koreellego o te-

Zbliża się Koniec roku 
szkolenia partyjnego

Na dalszą część uroczysto­
ści złożyło się otwarcie nowej 
ekspozycji Muzeum Lenina, 
opracowanej przez dr Walen­
tynę Najdus, w oprawie pla­
stycznej prof. J. Mroszczaka 
1 inż. Mumiaka oraz występy 
regionalnych zespołów arty­
stycznych na wolnym powie­
trzu w uroczej, naturalnej 

scenerii wiosennych Tatr, któ­
rych lśniące w słonecznym 
blasku śnieżne szczyty bajecz­
nie kontrastowały z zielenią 
hal usianych liliowo kwitną­
cymi krokusami.

Najliczniejsza delegacja 
przybyła z Huty im. Lenina, 
jeśli w ogóle delegacją można 
nazwać kilkuset manifestan­
tów przybyłych pięcioma 
autobusami. Hutnicy wraz z 
rodzinami z uwagą wysłuchali 
przemówień i z zainteresowa­
niem obejrzeli nową ekspozy­
cję muzeum, gdzie liczne pa­
miątki po Leninie szczegól­
nie przybliżyły postać twór­
cy pierwszego na świecie pań­
stwa socjalistycznego.

Przy okazji wielu pracow­
ników kombinatu oraz człon­
ków ich rodzin po raz pierw­
szy ujrzało Tatry w najwspa­
nialszej ich krasie oraz świeżo 
zakwitłe na halach krokusy. 
Wielu zwiedziło Zakopane, a 
niektórzy zdążyli się nawet 
pięknie opalić na stoku Gu­
bałówki, (dz)

ogó-

Od 
koło

motyce okupacyjnej w wyko­
naniu amatorów z ZDK pt. 
„Dom na Twardej" w reżyse­
rii aktorki Teatru Ludowego 
p. Anny LUTOSŁAWSKIEJ. 
Jedno przedstawienie tej sttu- 
ki odbyło się już dla członków 
ZBoWiD i ich rodzin. Zostało 
przyjęte bardzo życzliwie, 
wszystkim się podobało, są­
dzę więc, że celowe będzie po­
kazanie sztuki szerszemu 
łowi pracowników huty.

Tyle tow. Wajnbergier. 
siebie dodajmy, że 
ZBoWiD w HiL rozwija co­
raz żywszą działalność. Naj­
lepszym tego dowodem jest 
przypominanie społeczeństwu 
o okropnościach wojny po­
przez wspomniany już festi­
wal filmowy. Na tym jednak 
nie kończy się praca Związ­
ku. Organizuje on interesują­
ce odczyty i pogadanki. Wiele 
czasu poświęca się również 
opiece nad miejscami straceń 
Polaków-patnotów przez oku­
pantów hitlerowskich. Ta 
ważna i tak potrzebna dzia­
łalność ZBoWiD powinna spo­
tykać się z coraz szerszym po­
parciem załogi huty. ,(.dr) 

dzian taki dotyczy — wyda- 
je się — tylko tych towarzy­
szy, którzy niezbyt regularnie 
uczęszczali na szkolenia, me 
zabierali głosu w dyskusji i 
wobec których istnieją wąt­
pliwości, czy ze szkolenia od­
nieśli jakieś konkretne korzy­
ści.

Warunkiem uzyskania za­
świadczeń z odbytego szkole­
nia jest obecność co najmniej 
na 2/3 ilości zajęć i żywy u- 
dział w szkoleniu. Nie powin­
ni natomiast otrzymać za­
świadczeń towarzysze, którzy 
traktowali szkolenie zupełnie 
formalnie i nie mogą wyka­
zać się żadnym postępem w 
zdobywaniu wiedzy. Na zaję­
ciach podsumowujących tego­
roczny okres szkoleniowy, bę­
dą obecni członkowie komisji 
szkoleniowej KF PZPR, opie­
kujący się poszczególnymi ze­
społami.

W terminie do 15 czerwca 
planowane są zebrania orga­
nizacji partyjnych, na któ­
rych dokona się m. in. oceny 
przebiegu tegorocznego szko­
lenia partyjnego i wręczy się 
towarzyszom zaświadczenia. 
W wydziałach, które — po­
dobnie jak co roku — zdobę­
dą na ten cel fundusze, wy­
różniający się wykładowcy i 
uczestnicy szkolenia otrzyma­
ją nagrody książkowe. Pod 
koniec czerwca natomiast, 
projektowane jest spotkanie 
wszystkich czynnych wykła­
dowców szkolenia partyjnego 
huty. Na spotkaniu tym omó­
wi się wyniki szkolenia par­
tyjnego dokonując jego oce­
ny, a wyróżniający się w swej 
pracy wykładowcy otrzymają 
pisemne podziękowania KF 
PZPR oraz nagrody książko­
we. Dużą pomocą w przygo­
towaniach do organizacji no­
wego roku szkolenia partyj­
nego mają być ankiety roze­
słane do organizacji partyj­
nych na terenie HiL. ich 
zwrot po wypełnieniu powi­
nien nastąpić w terminie do 
końca maja br.

Po tych uwagach na temat 
zbliżającego się końca roku 
szkolenia partyjnego, jeszcze 
krótko o naborze słuchaczy na 
Studium Nauk Społecznych. 
Nie jest z tym dobrze. Kie­
rowani są nie zawsze właści­
wi kandydaci, brak jest kon­
sekwencji i pilności w nauce. 
W rezultacie „odsiew” jest 
bardzo duży, mało słuchaczy 
zdaję wszystkie egzaminy i 
kończy naukę na SNS. Na te 
sprawy powinny zwrócić bacz­
niejsza uwagę nasze organiza­
cje partyjne, gdyż obowiąz­
kiem ich jest nie tylko kiero­
wanie słuchaczy na Studium, 
ale i zapewnienie im stałej 
pomocy oraz kontroli, (jd)

Uczniowie ZSB zdobyli 
pierwsze miejsce 
w eliminacjach 
wojewódzkich

Dzielnie spisali sę uczniowie 
Zasadniczej Szkoły Budowlanej 
KZB, którzy brali udział w 
olimpiadzie ąctizowej. W kon­
kurenci! wojewódzkiej szkół 
zawodowych zajęli oni pierwsze 
miejsce. Gratulujemy sukcesów.
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Spotkanie z przew. Z, Gł. NOT mgr inż. B. Rumińskim

Eksperyment i inicjatywa
XVII ogólnokrajowy Zjazd 

Stowarzyszenia Inżynierów i 
Techników Przemysłu Hutni­
czego stał się okazją do licz­
nych — towarzyskich i zawo­
dowych — dyskusji i spotkań. 
Przewodniczący zarządu głów­
nego Naczelnej Organizacji 
Technicznej w Polsce mgr inż. 
Bolesław Rumiński spotkał 
się z zespołem czołowych dzia­
łaczy tej organizacji w Hucie 
im. Lenina. W spotkaniu u- 
czestniczyli m. in. — główny 
inżynier d. s. techniki — inż. 
Jacek Wawrykiewicz, główny 
technolog — mgr. inż. Kazi­
mierz Piliński, główmy ener­
getyk — mgr inż. Zbigniew 
Centkowski, gł. mechanik — 
mgr inż. Tadeusz Sadowski, 
przewodniczący KTiR — inż. 
Jerzy Grzyb, sekretarz KF 
PZPR — tow. Władysław Żoł- 
nierkiewicz, sekretarz rady 
robotniczej — mgr Zbigniew 
Rogula, przewodniczący rady 
zakładowej kombinatu — Jan 
Slefanik.

Uczestnicy spotkania odtwo­
rzyli historię stabilizacji Re­
jonowego Kom.tetu NOT w 
Hucie im. Lenina, który — po 
długotrwałych dyskusjach — 
zjednoczył w Jednolitą organi­
zację 7 rozproszonych do ąd 
stowarzyszeń naukowo-tecn- 
nicznych. Centralizacja nie o- 
graniczyła przy tym samodziel­
ności poszczególnych stowarzy­
szeń, zapewniła natomiast RK 
NOT lepszą pozycję w samo­
rządzie robo.niczym, większe 
powiązanie z zakładem — ko­
rzystne w równym stopniu: 
dla kombinatu i członków 
NOT. W ostatnim czasie RK 
NOT — zrzeszający w Hucie 
im. Lenin* 1200 członków' (na 
2300 zatiudnionych inżynierów 
i techników) — stał się pełno­
prawnym członkiem samorzą- 
du robotniczego, nawiązał 
trwałą współpracę zaiówno z 
Radą Zakładową Kombinatu 
jak Klubem Techniki i Racjo­
nalizacji, z którym nawet dzie­
li siedzibę.

NOT zaaranżował wiele spe­
cjalistycznych narad i dysku­
sji, które doprowadziły do 
skorygowania i unowocześnie­
nia — wielokrotnie nawet 
już zaakceptowanych — roz­
wiązań technologicznych i 
technicznych. Jedyną w swoim 
rodzaju naradę zorganizowało 
w kombinacie Stowarzyszenie 
Elektryków Polskich, które 
wyróżnia się szczególną kon­
sekwencją w realizowaniu 
wniosków postulowanych na 
naradach. SEP zorganizował 
w HiL spotkanie dostawców 
Kombinatu — z Torunia, Biel­
ski, Łodzi, Międzylesia, przy­

gotowując na nie eksponaty 
urządzeń „sknoconych”, nie 
nadających się do użycia.

Tow. Rumiński »liczył RK 
NOT w kombinacie do tych 
nielicznych organizacji w kra­
ju, które eksperymentują, po­
szukują nowych form pracy 
nie licząc się ze schematami 
nie pasującymi do wielkiego 
kombinatu. „Skaicll” NOT-ow- 
ców huty za skromność w po­
pularyzowaniu swych osiąg­
nięć, z których mogłyby sko­
rzystać inne organizacje w 
kraju.

Od najliczniejszej organiza­
cji Notowskiej oczekuje się 
— powiedział mgr inż. B. Ru­
miński na zakończenie spot­

Przewodniczący ZG NOT mgr Inż. Bolesław Rumiński w roz- 
mowie z przewodniczącym RK NOT w Hucie im. Lenina, głów­
nym inżynierem do spraw techniki inż. Jackiem Wawrykiewiczem.

Ponad 3 tys. członków PCK w Kombinacie
Polski Czerwony Krzyż, 

wielka organizacja masowa o 
dużym znaczeniu społecznym 
— rozwija się pomyślnie rów­
nież na terenie naszej huty. 
Posiada tu 23 koła zrzeszające 
3.200 członków, 12 drużyn sa­
nitarnych i ponad 100 poate- 
runków sanitarnych. Każdego 
roku PCK werbuje przy u- 
dziale swego aktywu ponad 
100 honorowych dawców krwi, 
przekazywanej na potrzeby 
Szpitala im. Żeromskiego. Nie 
zapomina się również o szko­
leniu sanitarnym, którym ob­
jętych jest rocznie około 500 
osób.

Nie wszystkie koła PCK w 
HiL pracują jednakowo akty­

kania — więcej inicjatywy w 
organizowaniu szkolenia mło­
dych inżynierów i techników, 
we współpracy z młodymi 
dyplomantami, którzy stoją z 
dala od NOT, więcej zaanga­
żowania w sprawy postępu 
technicznego w zakładzie. Ob­
serwuje się bowiem niepoko­
jące zjawisko, że lckujemy 
miliardy w zakup urządzeń, a 
brak nam milionów, by urzą­
dzenia te utrzymać w pełnej 
sprawności produkcyjnej. Za 
to w pewnym stopniu odpo­
wiedzialna jest również Na­
czelna Organizacja Technicz­
na.

(n)

wnie. Do najlepiej działają­
cych i osiągających dobre wy­
nik należą koła: w Wydziale 
Transportu Kolejowego. ZMO, 
ZK, Wydziale Dróg i Zieleń­
ców, W—1, Stalowni, Walcow­
ni Gorącej Blach, Aglomero­
wni, w Straży Pożarnej* i w 
Straży Przemysłowej. W wy­
mienionych kołach s;ale wzra­
sta liczba członków PCK, któ­
rzy systematycznie oddają 
krew na potrzeby chorych. 
Niedostatecznie natomiast pra­
cują kola przy Wielkich Pie­
cach, Siłowni, Walcowni Zim­
nej Blach, w Rejonie Inwe­
stycji ZK i w pionie Gł. Ener­
getyki

Fragment Zakładu Koksochemicznego HIL FOTO ST. GAWLIŃSKI

Ciekawa narada w Oddziale HPR

Kurs na profilaktykę i higienę pracy
PROBLEM BHP nie schodzi 

ani na chwilę z pola uwagi 
w naszej hucie, poświęca 

mu się wiele narad, szkoleń i 
nakładów pieniężnych. Bar­
dzo ciekawą jednak — i nową 
— jest inicjatywa organizo­
wania spotkań załóg wydzia­
łów HiL z przedstawiciela­
mi Prokuratury Powiatowej w 
Nowej Hucie, na temat wy­
padków przy pracy i karnej 
odpowiedzialności za 
zaniedbania doprowadzające 
w rezultacie do wypadku. Je­
dno z takich zebrań — bardzo 
zresztą udane — odbyło się 
niedawno w Wydziale Wielkie 
Piece. Obszerna dyskusja i u- 
dzielanie przez przedstawicie­

W tym roku, gdy obchodzi­
my XX-lecie PRL i XX-lecie 
Polskiego Czerwonego Krzyża, 
konieczne jest uaktywnienie 
działalności kół tej masowej 
organizacji i zwrócenie uwagi 
na dalszy rozwój PCK w HiL. 
Dodalrńy, że honorowe krwio­
dawstwo również należy coraz 
bardziej propagować i rozwi­
jać. Wprawdzie w najlepszych 
kołach PCK notujemy 122 
krwiodawców, ale potrzeby w 
tej dziedzinie są ogromne. 
Każdy zdrowy członek PCK 
powinien więc mieć na uwa­
dze korzyści, jakie jego krew 
przynosi chorym.

(dr) 

li Prokuratury odpowiedzi na 
licznie stawiane pytania, po­
zwoliło wyjaśnić załodze róż­
ne wątpliwości.

Ostatnio spotkanie z przed­
stawicielami Prokuratury Po­
wiatowej w Nowej Hucie zor­
ganizowane zostało w Oddzia­
le Robót HPR. Było to bar­
dzo pożyteczne i owocne ze­
branie. Omówiono na nim 
warunki bhp załóg remonto­
wych, kładąc szczególny na­
cisk na zapobieganie wypad­
kom przy pracy i eliminowa­
nie niebezpiecznych miejsc. 
Równie dużo troski poświęco­
no też organizacji pracy — 
jako że tutaj kryją się naj­
częściej braki i niedociągnię­
cia stwarzające w rezultacie 
zagrożenie wypadkowe.

Jąka sytuacja panuj: w OR 
HPR w dziedzinie bhp? Jak wy­
nika ze sprawozdania przedsta­
wionego przez dyrektora technicz­
nego HPR tow. inż. Romana Gll- 
la, w przedsiębiorstwie następu­
je systematyczna poprawa warun­
ków pracy wyrażająca s.ę mniej­
szą ilością wypadków przy pra­
cy. Tutaj konieczne będzie przy­
toczenie kilku cyfr. W I kwarta­
le ub. roku zarejestrowano 1 lek­
ki wypadek przy pracy — obec­
nie, w I kwartale br. — ani 

jednego wypdrfku. NsjRfększ* Jest 
obniżka wypadkowości w katrgo- 
rti drugiej tj. pociągające) za so­
bą nieobecność w pracy od t do 
Z« dni. W I kwartale ub. roku 
było takich wypadków 57, obec­
nie tylko 15. Wypadków ciężkich 
powodujących absencję przekra­
czającą 28 dni było tego roku nie­
co więcej niż poprzednio, a mia­
nowicie ich liczba wzrosła z 10 
do 15. No i bardzo istotne Jest 
to, że w I kwartale br. nie zda­
rzył się ani jeden wypadek naj­
cięższy, śmiertelny, podczas gdy 

w tym samym okresie ub. roku 
zginął jeden pracownik HPR-u. 
Ogólny bilans? W ub. roku — 53 
wypadki, tego roku 31, ilość stra­
conych wskutek wypadków dni 
roboczych — w ub. roku l.żśi, te­
go roku — 911. Już te cyfry mó­
wią same za siebie o poprawie 
sytuacji i o stałym postępie w 
dziedzinie bhp.

Pomimo wszystko jednak 
nie ma jeszcze powodów do 
samouspokojenia. Nie wszyst­
ko jest w porządku i 
— jak akcentowano w dysku­
sji — bardzo często stosuje 
się niebezpieczne, niezgodne 
z przepisami bhp metody pra­
cy, a tylko szczęśliwym zbie­
giem okoliczności nie dochodzi 
do wypadku. Trudno jednak 
godzić się z takim stanem i 
liczyć na przysłowiowy „łut 
szczęścia”.

Wyraźnie źle jest np. pod 
względem bhp w Wydziale 
Budowlanym i w Transporcie. 
Jeżeli chodzi o wypadki spo­
wodowane przez pojazdy me­
chaniczne, notuje się duży 
krek wstecz. Ilość wypadków 
powiększyła się z 4 do 7. Przy­
czyna? — Nieprzestrzeganie 
przepisów i rozluźnienie dys­
cypliny, Jako przykład może 
służyć wypadek kierowcy ob. 
Wincenctaka, który nieprzy­
stosowanym samochodem 
przewoził pracowników i to w 
dodatku jadąc z nadmierną 
szybkością. Skończyło się wy­
padkiem, który w Prokuratu­
rze nie może być inaczej po­
traktowany jak tylko jako 
karygodne naruszenie przepi­
sów, obciążające bezpośrednią 
odpowiedzialnością sprawcę.

(Dokończenie na str. 6)

Co roku sprawa porządków 
powraca nieodmiennie na na­
sze łamy — najczęściej w o- 
kresie wiosennym. Co roku 
niestety od krytycznych nota­
tek aż pęcznieją redakcyjne 
notesy. Nie trzeba nikogo 
przekonywać dlaczego spra­
wa porządku i ładu na stano­
wiskach pracy oraz w otocze­
niu wydziałów, jest taka waż­
na. Porządek sprzyja dobrej 
robocie, zmusza do lepszej or­
ganizacji pracy, wyklucza w 
dużym stopniu możliwość wy­
padku. Ale na tym nie koniec: 
porządek jest najlepszą i naj­
bardziej rzucającą się od razu 
w oczy „wizytówką” gospo­
darności wydziałów. „Jak cię 
widzą — tak cię piszą”, a 
przecież wiadomo, że gości i 
wycieczek będziemy mieli 
w kombinacie zatrzęsienie. 
Wkrótce 1-majowe święto, na­
stępnie Dzień Hutnika, a w 
lipcu X-Iecie Huty im. Le­
nina i XX-lecie PRL.

Czy jesteśmy pod wzglę­
dem porządków dobrze przy­
gotowani aż na tyle doniosłych 
okoliczności? Jak z tą „wizy­

Stare zniszczone buty elśnięto po prostu przy drodze. Taki ale* 
tnęnt „dekoracyjny” wystawia bucie nienajlepsze świadectwo.

tówką” gospodarności hutni­
ków? Ano, przekonajmy się o 
tym ruszając najlepiej w te­
ren z ołówkiem i kamerą fo­
tograficzną w ręku.

Ogólne wrażenie — fatal­
ne. Nie ma po prostu kogo 
pochwalić, nie ma ani jednego 
rejonu huty, który by świe­
cił czystością i ładem. Brud, 
zwały gruzu, ziemi, drzewa, 
żelastwa. Bałagan — tym 
większy zwłaszcza, kiedy od­
dalić się bodaj 20—50 me­
trów od najbardziej uczęszcza­
nych „szlaków". Zresztą niech 
przemówią fakty.

Względny porządek (jednak 
bardzo jeszcze daleki od stanu, 
jaki jest obiektywnie możliwy do 
osiągnięcia) zastajemy w rejonie 
wydziałów Gl. Mechanika i kolo 
Siłowni HiL. Ale to już i niestety 
jedyne jaśniejsze plamy.

Droga kolo hali Walcowni 
Zgniatacz — opodal pieców wgłę­
bnych. Za biegnącym tutaj ruro­
ciągiem wodnym leżą sterty gru­
zu, żelastwa, drzewa. A droga na­
leży przecież do bardziej uczęsz­
czanych. Kierowca „Warszawy” 
wyjaśnia: tu już od roku taki 
bałagan, tylko podjechać samo­
chodem i sprzątnąć śmieci, ale ni-

Piętnujemy opieszałych

Porządek - biletem wizytowym 
wydziałów

komu nie chce się do tefo 
brać. Trochę dalej, tym razem po 
prawej stronie drogi — skład 
drzewa leżącego w nieładzie. Sa. 
mochód gwałtownie hamuje, 
przeszkodą jest potężny zwój ka- 
bli, leżący przy drodze, a właś­
ciwie już na samej drodze. Kabel 
— jak okazuje się — własność 
ZR1 jest rozjechany kolami sa­
mochodów, zniszczony, wgniecio­
ny w bruk. Właścicielowi kabla, 
legitymującemu się taką gospo­
darką materiałową, „wlepiłbym” 
bez wahania kilkusetzlotowy 
mandat. Za karę i na przestrogę.

Jedziemy dalej. Po stronie 
prawej, obok pompowni nr 4, 
cały zagracony do ostatnich 
granic plac. Czegóż to nie ma 
na tym śmietniku! Chyba kil­
kadziesiąt ton złomu żelazne­
go, porwane liny stalowe, be­
ton, stare lampy, gruz beto­
nowy. I drzewo, dużo drze­
wa. Gospodarz terenu? — 
Najprawdopodobniej ZRI bu­
dowy huty.

Walcownia Drobnych Pro­
fili. Trawnik przed biurow­
cem ładnie uporządkowany, 
zagrabiony, widać tu rękę go­
spodarzy. Czysto. Nie dajmy 
się jednak zwieść pozorom, 
chodźmy dalej. Za biurow­
cem też jest porządek, ale już 
20 metrów w bok rozciąga 
się gigantyczny śmietnik. Co 
pozostaje najbardziej w pa­
mięci? Chyba dymiące się od­
pady i potężne skrzynie z im­
portowanych maszyn — ciś- 
nięte beztrosko na hałdę.

Wymieniamy uwagi: a gdyby 
tak młodzieżowcy zaleli sie 
tym opakowaniem — z desek 
można przecież wybudować 
domek campingowy dla Bart- 
kowej. Wymarzony czyn do zo­
bowiązań ZMS-ców, nikt je­
dnak nie sięga po wyrzucone 
skrzynie. Wokół leży na prze­
mian: żelastwo, gruz, beton, 
zwały ziemi i całe stosy żeliw­
nych płytek posadzkowych, 
którymi ktoś dowcipny zasy­
pał po prostu dziury w dro­
dze.

Gruz, złom żelszny, drzewo I... 
połamane taczki — oto co zasta­
jemy na śmietniku obok Walcow­
ni Drobnej.

Foto ST. GAWLIŃSKI

Kto jest gospodarzem tego 
wielkiego śmietnika? Kto od­
powiada za marnotrawstwo? 
Nie wiem, nie udało mi się 
tego wyświetlić, a szkoda 
gdyż adresata należałoby wy­
mienić po nazwisku.

Koło komin* Walcowni Drob­
nych Profili znowu zasłany śmie- 
ciami plac, znowu te same wido­
ki: żelastwo, płaty blachy, drze­
wo, lilny stalowe, ziemia. Kilkaset 
metrów dalej, na terenie Inwesty­
cyjnym, zastajemy zwały ziemi i 
gru.u. Zasypane ziemią są tutaj 
t. w. studzienki, nie ma kto ich 
odgrzebać i nie ma kto splanto- 
wac ziemi. A wśród zwałów z:e- 
ml zaskakujący akcent: stos sta­
rych butów i połamane taczki...

Wymienianie zauważonych 
nieporządków staje się już 
nudne. Ale na jedno jeszcze 
musi się zwrócić uwagę. Od 
wschodu, za halą Wydziału 
Rur Zgrzewanych, jest skła­
dowisko beczek blaszanych i... 
ogromne śmierdzące bajoro. 
Zatopione są nawet drzewka. 
Skąd wzięła sie tutaj woda?

Po co ta sadzawka? Kto za 
to w ogóle odpowiada?

*
Kilka końcowych uwag. 

S.an porządkowy na terenie 
kombinatu jest fatalny, chyba 
najgorszy w ciągu ostatnich 
lat. Śmieci, żelastwa i gruzu 
się nie usuwa, względnie po­
rządki są robione nadzwyczaj 
fragmentarycznie l powierz­
chownie. Do wykonania jest 
moc pracy. Trzeba usunąć stare 
zmurszałe baraki i inne dy­
skretnego przeznaczenia bud­
ki — sąsiadujące nieraz z no­
woczesnymi halami (przykład: 
Wydział Rv.r Zgrzewanych). 
Trzeba zebrać całe wagony 
złomu oraz drzewa, które na- 
daje się już chyba tylko na 
opał. Trzeba natychmiast roz­
winąć powszechną, wielką ak­
cję czynów społecznych dla 
uporządkowania kombinatu. 
W akcji tej nie może zabrak­
nąć przedsiębiorstw budowla­
nych, których udział w za­
śmiecaniu Jiutł jest ogromny,

' Od)
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Ze sporta

Niestety nie zawsze myśli­
wy o tym, że „czas to pie­
niądz" i wobec tego trzeba go 
oszczędzać na każdym kroku. 
Zaprzeczeniem tej maksymy 
M fakty zaobserwowane w 
codziennym życiu naszej dziel­
nicy. Oto np. w punkcie Spół­
dzielni „Gromada" w pobliżu 
sklepu obuwniczego „Chełmek” 
trzeba w tasiemcowej kolejce 
czekać na oddanie butów do 
naprawy czy odbiór pończoch 
po repasacji. Pracownica 
punktu dwoi się, troi, ale jest 
tylko jedna i nie może podo­
łać nawałowi pracy.

Podobnie wygląda sytuacja 
w Urzędzie Pocztowym Kra­
ków 29 (osiedle B-2). O tym 
pisaliśmy zresztą już kilka­
krotnie, jak dotąd — bez 
skutku. O co chodzi? Otóż 
jedna jedyna pracownica 
przyjmuje listy polecone, 
sprzedaje znaczki i wszelkie 
druki, zamawia rozmowy tele­
foniczne i załatwia wysyłkę 
pączek. Jak na jedną osobę, 
to stanowczo za dużo. Efektem 
takiej organizacji pracy są 
tworzące się przed okienkiem, 
długie kolejki, w których co­
raz częściej słychać 
nia na niepotrzebne 
wanie czasu.

I jeszcze jeden 
nieliczenia się z czasem in­
nych. Inkasenci przychodzą 
do mieszkań, wystawiając ra­
chunki za gaz i' prąd. Jeżeli 
Jesteśmy akurat w domu, to 
pół biedy. Można zapłacić na 
miejscu. Ale jeżeli akurat w 
domu nie ma nikogo, lub są 
jedynie dzieci, z rachunkiem 
trzeba iść do kasy w Prezy­
dium DRN i... znów stać w 
długiej kolejce, by zapłacfć 
należność za używanie prądu 
I gazu. Procedura jest bowiem 
niezbyt dogodna dla klientów. 
Pracownica wypisuje nowe 
kwity z dwiema kopiami, ro­
sną papierki i dłuży się czas

interesantów. można Dy 
przecież po prostu przybić na 
rachunku pieczątkę „zapłaco­
no” i odnotować 1— -1—„I.- 
numer licznika 
adres klienta — .
miejsce np. przy płaceniu za 
telefon czy korzystanie z ra­
dia i telewizora.

Uwagi te podajemy na ży­
czenie naszych Czytelników — 
ob. M. Winiarskiej i M. No­
waka. Uważamy, że autorzy 
listów mają rację. Naprawdę 
bardzo trudno jest cokolwiek 
załatwić w naszych urzędach 
i punktach usługowych. 
Usprawnienie organizacji pra­
cy jest więc konieczne — w 
interesie nas wszystkich.

na bloczku 
względnie 

jak to ma

Kisze aUyw!stki

narzeka- 
marno-

przykład

Aniela Rogula
Mało kto mo­

że poszczycić 
się tyioma fun­
kcjami spo­
łecznymi, a co 
ważniejsze — 
tak dobrymi 
wynikami w 

j działalno, 
ici. Aniela Ro­

pniowa, popularna nie tylko 
wśród Kobiet Dyrekcji Inwe­
stycji, łubiana przez wszys- 
stkich, piastuje funkcje prze, 
wodniczącej Rady Kobiecej 
przy DI, przewodniczącej 
komitetu osiedla Górali — 
jednego z przodujących w 
Nowej Hucie — jest prze, 
wodniczącą Komitetu Po. 
mocy Społecznej, sekretarzem 
Rej. Komitetu FJN, przewod­
niczącą koła Przyjaciół Teatru 
Ludowego, aktywnie pracuje 
również w kole TPD i w or­
ganizacji Ligi Kobiet w osie- 
i'.i. A co ciekawsze, ze wszy­
stkich tych odpowiedzialnych 
funkcji wywiązuje się wzoro­
wo, zawsze znajduje czas na 
pracę społeczną.

Jako przewodnicząca Rady 
Kobiecej przy DI, tow. Rogu- 
lowa główny nacisk kładzie na 
podnoszenie kwalifikacji ko­
biet. Kilkanaście z nich stu­
diuje na wyższych uczelniach 
— na AGH, WSE, kontynuują 
Studia magisterskie. 18 kobiet 
z DI ukończyło specjalistycz­
ny kurs inwestycyjny. Dru­
ga sprawa, znajdująca wiele 
miejsca w pracy przewodni­
czącej, to pomoc w kierowa­
niu dzieci pracownic do żłob­
ków, przedszkoli i na kolonie 
letnie. Miejsc niestety ciągle 
za mało...

Niewątpliwą zasługą tow. 
Rogulowej i pracującego wraz 
z nią aktywu kobiecego jest 
dobra atmosfera w pracy, 
przychylność kierownictwa, 
właściwa z nim współpraca. 
Można śmiało powiedzieć. że 
ton większości społecznych 
poczynań nadają w Dl kobie­
ty, stanowiące blisko 30 proc. 
całej załogi. A udział w tym 
przewodniczącej Rady Kobie­
cej jest niewątpliwy- (dr)
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Piłkarze grają z Fablokiem
Jak ocenić wynik meczu 

piłkarzy Hutnika z Victorią w 
Jaworznie? W normalnych 
warunkach remis 0:0 można 
by uważać za sukces gości. 
Grały przecież dwie drużyny 
z czołówki, Victoria miała za 
sobą atut własnego boiska i 
własnej publiczności. Szkopuł 
w tym, że jeden punkt Hutni­
ka „nie urządza". Dystans 
trzech punktów, dzielący go 
od Victorii nie zmniejszył się, 
natomiast tarnowska Unia 
zwiększyła przewagę nad Hut­
nikiem z dwóch do trzech 
punktów i wyszła na czoło 
tabeli. Panuje zresztą dość 
zgodna opinia, że nie niedaw­
ny przodownik, Victoria Ja­
worzno, a właśnie Unia jest

najpoważniejszym kandyda­
tem do tytułu mistrzowskie­
go.

A Hutnik? Tydzień temu, w 
Jaworznie nowohucianie za­
grali zupełnie poprawnie, o- 
kresami mieli zdecydowaną 
przewagę w polu, niestety nie 
umieli przełamać ostro wkra­
czającej obrony gospodarzy. 
Ofiarą ostrej gry przeciwni­
ków padł m. in. Swierkosz, 
który doznał dotkliwej kon­
tuzji.

W najbliższą niedzielę, 26 
kwietnia, piłkarze Hutnika

podejmować będą na własnym 
boisku zespół - - - • 
Chrzanowa. Jest to drużyna, 
z którą Hutnik ma niewy- 
równane rachunki. Właśnie 
bowiem w Chrzanowie piłka­
rze Nowej Huty stracili w je­
sieni ubiegłego roku zupełnie 
nieoczekiwanie dwa punkty. 
Jest więc teraz okazja do re­
wanżu.

Początek spotkania z Fa­
blokiem na stadionie Hutnika 
o godzinie 16.30. Poprzedzą o 
godzinie 14.30 zawody o mi­
strzostwo klasy B Hutnik II 
— Farmacja.

Fabloku z

wlanych do przyłączenia się 
do ich czynu.

Za naszym pośrednictwem 
zarząd Koła PZW zwraca się 
z apelem do wszystkich swo­
ich członków o zgłoszenie się 
we wtorek 28 kwietnia o go­
dzinie 16.C0 na terenie Zale­
wu i o wzięcie udzi»’’i w czy­
nie społecznym.

Dzielnicowej

zarówno motocykli-

Rady 
prze-

Wesoły Man-W Hali Caraty odbyła ale impr-za artysłycz.na pt.:W Hali Garaży odbyła ale impr-za artyslycz.na pt.: „Wesoły M»n- 
dacik” w wykonaniu zespołu estradowego Komendy Głównej MO. 
Imprezą tą zostały zainaugurowane obchody związane z XX-leciem 
powstania MO 1 służby bezpieczeństwa.

Na zdjęciu fragment wesołego skeczu „Chłopi zwiedzają Warsza­
wą". Tekst i fot. J. BROŻEK

dacik" w wykonaniu zespołu estradowego Komendy Głównej MO.
Imprezą tą zostały zainaugurowane obchody związane z XX-leciem
powstania MO 1 służby bezpieczeństwa.

Na zdjgeiu fragment wesołego skeczu
w«-.

,Chłopi zwiedzała Warsza-
Tekst i fot. i. BROŻEK

Okiem obserwatora

Wiosna, wiosna
Mamy już upragnioną wio­

snę. Słońce coraz wyżej, dzień 
dłuższy. Chodniki dzielnicy 
roją się od wózków z dzieć­
mi. których przecież u nas 
nit brak...

Brakuje natomiast parku z 
prawdziwego zdarzenia, więk­
szość spacerów odbywa się 
więc właśnie na chodnikach. 
A tymczasem znajdują się 
one często w stanie oplaka-

Felieton sportouy

Otwarcie sezonu motorowego

W LIDZE JUNIORÓW
Młodzi piłkarze Hutnika 

zremisowali w swym ostatnim 
meczu w lidze juniorów z 
drużyną Cracorii 0:0. Mecz 
odbywał się w Krakowie. Na­
tomiast drużyna MKS Kra­
kus, uczestnicząca w rozgryw­
kach tej samej klasy, prze­
grała z przodownikiem tabe­
li Wisłą 0:3. Rezerwowa dru­
żyna juniorów Hutnika poko­
nała Wawel II w 
5:2 (0:1).

W niedzielę 26 
pierwsza drużyna

stosunku

kwietnia
Hutnika 

grać bedzie z Wawelem na 
boisku Wawelu a rezerwa z 
MKS Krakus na boisku szkol­
nym w Nowej Hucie.

Klub Motorowy Ligi Obro­
ny Kraju w Nowej Hucie or­
ganizuje w sobotę 25 kwietnia 
uroczyste otwarcie sezonu 
sportów motorowych. O go­
dzinie 15.15 zbiórka uczestni­
ków 
stów jak i automobilistów — 
na placu obok budynku Pre­
zydium 
Narodowej. Następnie

w Bydgoszczy
W piątek po południu pięś­

ciarze Hutnika wyjechali do 
Bydgoszczy na ostatni mecz 
pierwszej rundy mistrzostw 
ekstra-klasy z drużyną Adam­
skiego — Astorią. Mecz odbę­
dzie się dziś (sobota 25 kwiet­
nia). Głównie dlatego, że ju­
trzejsza niedziela jest normal­
nym dniem pracy. Na ringu 
bydgoskim wystąpi następu­
jąca dziesiątka Hutnika: Za- 
lcjski, Karyś, Żurakowski, 
Drucis, Dudczak, Kaim. Ga­
jewski, Olinger, Słowakiewicz 
i Jędrzejewski.

jazd ulicami Nowej Huty, do 
czym o godzinie 17.00 na pla­
cu obok bloku „szwedzkiego" 
(osiedle Szklane Demy) — 
wielki pokaz jazdy zręcznoś­
ciowej na motocyklach. Po­
kazy motocyklowe tzw. gym­
khana mają wielu zwolenni­
ków. ale dawno już nie oglą­
daliśmy ich w Nowej Hucie. 
Mamy więc nadzieję, że t'-m 
razem będzie je oglądać licz­
na grupa widzów.

W pokarach motocyklowych 
będą brać udział zarówno c łon- 
kowie Klubu Motorowego LOK 
jak i niestowar7vszeni. Zgłosze­
nia przyjmuje sekretariat Klubu 
Motorowego LOK, osiedle Szkol­
ne blok 30 telefon 428-28. Wie­
czorem. po zakończeniu pokazów, 
w lokalu Klubu Motorowego 
zwycięzcy pokazów otrzymają na­
grody po czym odbędzie się oko­
licznościowa „Zgaduj-Zgadula”.

D7JECIFCE WYŚCIGI 
NA ROWERKACH 

Tradycyjnie już w dniu 1 Ma­
ja na torre żużlowym Wandy od­
bywała sie wyścigi na rowerkach, 
w k*órych uc e«tnicrą dzieci 
(chłopcy 1 dziew-7ę'a) w wieku 
ed 6 do 14 lat. I w tym roku naj­
młodsi adepci kolarstwa z tere­
nu Nowej Huty będą mieli oka­
zję zmierzenia swych sił w praw­
dziwych zawodach. Klub Sporto­
wy Wanda organizuje wyściel w 
dniu X Mała na własnym torze. 

n-7ylma<e sekretariat 
MZKS Wanda w hall sportowej 
na stadionie przy ul. Bulwaro­
wej 8. Przy zgłoszeniu należy 
wpłacić wpisowe w wysokości S 
z! na koszty obowiązkowego ubez­
pieczenia uczestników. Zgłosze­
nia przyjmowane będą do 30 
kwietnia br.

nym. W czasie zimy zostały 
zniszczone, zdewastowane, 
reszty „dzieła” dokonują star­
sze dzieci, nie dość pilnowane 
przez rodziców.

Mamy jednak nadzieję, żc 
akcja porządkowania dzielni­
cy. do której przystąpiono z 
takim zapałem — przyniesie 
spodziewane efekty i nie bę­
dziemy się już potykać o 
wyrwy w chodnikach...

O. Hutnicki

I WĘDKARZE
NIE POZOSTAJĄ W TYLE

Zarząd Koła Polskiego 
Związku Wędkarskiego w No­
wej Hucie w imieniu swoich 
członków podjął zobowiąza­
nie, w którym deklaruje na­
prawę brzegów Zalewu w No­
wej Hucie uszkodzonych w 
czasie ostatniej zimy. Wędka­
rze wzywają pracowników 
Wydziału Remontów Budo-

HUTNICY W FINALE
Piękny sukces odniosła druży­

na tenisa stołowego Hutnika, 
kwalifikując się do finału roz­
grywek o wejście do I ligi. W 
półfinale Hutnik pokonał wszyst­
kich przeciwników. Najmocniej­
szym punktem zespołu była Bar­
bara Ratzko (bez porażki). Kawa 
I Chajdecki przegrali po jednej 
partii, a Knapik trzy.

W dniach 2 1 S maja br. hut­
nicy stoczą decydujące pojedyn­
ki o I ligę. W Chodzieży spotka­
ją się 4 zwycięzcy półfinałów, by 
wyłonić dwóch I-ligowcóW.

Przed meczem Polska Irlandia

Szkoła charakterów
P łanowe i systematyczne uprawianie 

sportu wywiera ogromny wpływ na 
kształtowanie cech charakteru oby­

wateli. Nie tylko dlatego, że sprzyja temu 
aktywność sportowa przez uprawianie 
konkretnych ćwiczeń, czy też sam start 
przed widownią, ale również przez żmud­
ne, codzienne wyrabianie w sobie siły wo­
li, odwagi, zdecydowania, uporczywości.

Wystarczy przeanalizować tryb życia 
któregoś z czołowych sportowców, mistrza 
czy rekordzisty. Taki np. Krzyszkowiak w 
ciągu wielu lat startów prowadził nad­
zwyczaj racjonalny tryb życia. Wstawał 
nie później niż o godzinie 6 rano. Po 
gimnastyce i kąpieli, tylko krótka przerwa 
na posiłek dzieliła go od następnych za­
jęć. W godzinach popołudniowych konty­
nuował trening, który z krótkimi przer­
wami na wypoczynek zajmował mu czas 
do wieczora. Kładł się spać nie później 
niż o godz. 22 i tak dzień po dniu. Ile 
trzeba siły woli w początkowym okre­
sie, aby osiągnąć wyniki na skalę między­
narodową, a ile systematyczności w na­
stępnym, aby zdobytą z mozołem formę 
utrzymać przez cały, długi sezon startów.

Ale nie szukajmy nawet tak „wysoko". 
Sięgnijmy po przykłady z własnego „po­
dwórka”. Przecież i w Nowej Hucie mo­
żemy znaleźć sportowców, którzy przez 
nieustępliwy, systematyczny trening, przez 
poświęcenie swego wolnego czasu na re­
żim treningowy, osiągają formę predysty. 
nującą ich do mistrzowskiej drużyny bo­
kserów, aby dojść do przekonania, że tyl­
ko racjonalny trening daje efekty. A przez 
trening ten krzepnie charakter sportowca.

Nie jest przypadkiem, że w okresie o- 
kupacji hitlerowskiej czołowi polscy spor­
towcy pracowali najofiarniej w ruchu o-

poru, a przez swe osobiste walory zaskar­
bili sobie powszechny szacunek i uznanie. 
Zetknąłem się przed laty z człowiekiem 
który wraz z Bronisławem Czechem zna­
lazł się w krakowskim więzieniu. Mówił, 
że najcięższe chwile przetrwał właśnie 
dzięki moralnemu poparciu naszego słyn_ 
nego narciarza. Niedawno wyczytałem 
znów o wspaniałej postawie biegacza — 
Nojego oddziaływującej na najbliższe oto­
czenie w obozie koncentracyjnym. Przy­
kłady możnaby wyliczać długo.

Nie jest więc przypadkiem, że władze 
nasze otaczają sport opieką i przeznacza­
ją nań pieniądze. Bowiem właściwie po­
jęte krzewienie kultury fizycznej i nale­
życie uprawiany sport wyrabiają w spo­
łeczeństwie dodatnie walory.

W Kombinacie nie przypadkiem posta­
wiono na „sportowego bożka”. Z 
jednej strony praca nad podniesie­

niem na wyższy poziom sekcji wyczyno­
wych Hutnika, z drugiej umasowienie wy­
chowania fizycznego wśród całej załogi. 
Pozornie dwa odrębne zadania, ale fak­
tycznie jeden wielki cel. Nie ma bowiem 
sportu wyczynowego, dobrego wyczynu, 
bez masowości i odwrotnie. Potwierdze­
niem tej dewizy są osiągnięcia sportow­
ców Kraju Rad, którzy tylko przez maso­
wość osiągnęli i osiągają wspaniałe suk­
cesy na olimpiadach i mistrzostwach 
świata. I odwrotnie, tylko przez wspaniałe 
wyniki rozkochali młodzież w sporcie.

Jasność i konkretność zadań i celów, 
które stoją przed sportem i kulturą fi­
zyczną jest widoczna i namacalna. I dla­
tego właśnie ruch sportowy jest włączony 
do całego systemu wychowania naszego 
społeczeństwa.

Na prośbę Okręgu Krakow­
skiego PZPN pedajemy infor­
mację o międzypaństwowym 
meczu piłki nożnej Polska — 
Irlandia. Mecz odbędzie się w 
niedzielę 10 maja o godz. 
11.00 na stadionie Wisły w 
Krakowie. Zamówienia zbio­
rowe na bilety wstępu należy 
nadsyłać do dnia 30 bm. na 
adres 
PZPN 
wa 6.
wienia
ność za bilety gotówką lub

Okręgu Krakowskiego 
Kraków ul. Baszto-

Przy składaniu zamó- 
naleźy wpłacić należ-

przelewem na konto Okręgu 
w PKO — Kraków nr 4-9-666. 
Ceny biletów: miejsca siedzą­
ce po 30 zł, miejsca stojące po 
20 zł. Bilety ulgowe dla mło­
dzieży szkolnej i studentów 
będą sprzedawane w specjal­
nych kasach na stadionie. 
Indywidualna sprzedaż bile­
tów odbywać się będzie w 
dniach 7—9 maja w lokalu 
Okręgu w godzinach od 10 do 
19 oraz w Orbisie w Krako­
wie i w Nowej Hucie, w biu­
rze WAWEL TOURIST i w 
Filmotechnice.

J. FRANDOFERT

Ważne zadania 
dla NZG

III Konferencja Partyjno- 
Ekonomiczna NZG przebiegała 
pod hasłem „W roku 1964 — 
Roku Jubileuszowym UJ — 
NZG pracują nie tylko dobrze 
i kulturalnie lecz w pełni 
gwarantują bezpieczeństwo i 
higienę pracy”.

Omówiono szczegółowo dzia­
łalność przedsiębiorstwa, oraz 
zadania na najbliższe miesią­
ce. Jak wiadomo NZG wyko­
nały plan roczny w ub. roku 
w 106,1 proc. Uzyskanie do­
brych rezultatów było możli­
we dzięki wzrostowi wydaj­
ności pracy załogi NZG, zwię­
kszeniu obrotów, większemu 
wykorzystaniu zdolności pro­
dukcyjnej niektórych zakła­
dów i podniesieniu kwalifika­
cji zawodowych dużej części 
pracowników, jak również po­
prawie jakości produkcji.

Niestety w ciągu trzech pier­
wszych miesięcy br. przedsię­
biorstwo nie wykonuje miesięcz­
nych planów obrotu, na co skła­
da się szereg czynników, m. In. 
nleuruchomlenle w terminie, z 
przyczyn niezależnych od przed­
siębiorstwa, baru „Marten", re­
mont restauracji „Teatralna", czę­
ściowy zakaz sprzedaży alkoholu

w restauracji „Arkadia", ograni­
czenie godzin działalności roz­
rywkowej w restauracjach: „Ar­
kadia", „Stylowa" 1 „Ludowa”.

Poważne kłopoty ma przed- 
-iębiorstwo z powodu braku 
dostatecznej liczby etatów, jak 
również odebrania możności 
organizowania kursów szko­
leniowych, co leży obecnie w 
kompetencji Zjednoczenia. Li­
mit planu remontów na rok 
1964 wynosi 830 tys. zł, którą 
to kwotę przeznacza się na 
remonty „Arkadii”, „Teatral­
nej” i „Ludowej”, oraz czę­
ściowe remonty takich zakła­
dów, jak: „Bachus”, „Bar pcd 
Zegarem” „Stylowa”, Bar 
„Ekspres”, „Zachęta”. Limit 
ten zostanie wykorzystany 
prawdopodobnie w bm., wszel­
kie dalsze remonty uzależnio­
ne będą wyłącznie od przy­
działu dalszego limitu.

Rok 1964 zostaf ogłoszony ro­
kiem bhp, plan nakładów finan­
sowych na ten cel wzrósł w NZG 
do wysokości 250 tys. zł. Kwota 
ta wykorzystana zostanie nie tyl­
ko na bezpieczeństwo pracy, oraz 
urządzenia zabezpieczające, higie­
niczne warunki pracy, jak: wen­
tylacje. ogrzewanie, oświetlenie, 
wyposażenie higieniczno-sanitar­
ne, lecz również na właściwą or­
ganizację pracy, zakup profilak­
tycznego obuwia, pończoch orto­
pedycznych, na walkę z hałasem, 
z zanieczyszczaniem powietrza Itp.

(bł)
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O życiu I pracy
budowniczych kombinatu

Jak już wspominaliśmy, osta­
tnia sesja DRN Nowa Huta, 
poświecona warunkom so­
cjalno-bytowym pracowników bu­

dowlanych, miała na celu na­
wiązania Ściślejszej współpracy 
miedzy Prezydium DRN Nowa 
Huta, a Pr.edsiębiorstwem Prze­
mysłowym Budowy Huta im. Le­
nina i przedsiębiorstwami pod­
wykonawczymi. Wśród wielu 
problemów omówiono na sesji za­
gadnienie gospodarki hotelowej. 
Tak np. PPB HiL dysponuje o- 
becnie blisko 5 tys. miejsc ho­
telowych, w planie jest budowa 
dwóch hoteli w Bieńcrycach No­
wych, oraz jednego — w Czyży- 
nach. łącznie na około 7 tys 
miejsc.

W okresie ostatnich kilku 
lat nastąpiła poważna popra­
wa warunków bezpieczeństwa' 
i higieny pracy, podczas gdy 
w 1959 roku 7,6 proc, załogi 
uległa wypadkom, w 1961 r. — 
4,4 proc., a w 1963 r. — 3.3 
proc. Jednak mimo systematy­
cznego zmniejszania ilości wy­
padków nie osiągnięto zasad­
niczej poprawy, szczególnie w 
zakresie wypadków ciężkich.

Wiele uwagi poświęca się zagad­
nieniu szkolenia zawodowego. 
Podstawowe zawody budowlane 
można zdobyć w Zasadniczej 
Szkole Budowlanej dla Młodocia-

Z pracg LOK

Ośrodki wodne 
przygotowują się do sezonu

Mimo niesprzyjającej aury wio­
sennej, aktyw Klubów Wodnych 
Ligi Obrany Kraju gorączkowo 
przygotowuje się do wyjścia na 
szerokie wody. Wre praca przy 
remoncie łodzi żaglowych, kaja­
ków i motorówek aby wyjść na 
wodę w petni gali w dniu 1-go 
Maja — Święta Pracy. Zarządy 
Klubów organizują w czynie spo­
łecznym prace przygotowawcze 
przy porządkowaniu ośrodków 1 
przystani wodnych.

Obecnie, choć do pełni sezonu 
jest jeszcze dość czasu, kluby 
wodne i samodzielne sekcje pro­
wadzą szkolenie teoretyczne 
(przygotowawcze) na kursach pod­
stawowego szkolenia, żeglarskie­
go 1 motorowodnego na wszyst­
kie stopnie. Na terenie naszego 
grodu działa Jacht Klub Ligi 
Obrony Kraju przy ul. Powiśle 7 
oraz klub motorowodny w No­
wej Hucie, Osiedle Szkolne bl. 
15, które prowadzą szkolenie 
przygotowawcze dla nowicjuszy, 
i turystów pragnących spędzić 
swój wolny czas nad wodą. 
Ośrodki Szkolenia LOK na „Ba- 
grach”, w Nowej Hucie nad Wi­
słą, w Międzybrodziu Bialskim, 
nad Zalewem w Porąbce, w Tę- 
goborzy nad Jeziorem Rożnow­
skim oraz nad zalewem w Czcho­
wie oczekują na turystów wod­
niaków.

W roku bieżącym planuje się 
uruchomić przy każdym klubie 
wodnym punkty zdobywania kart 
pływackich 1 nauki pływania dla 
początkujących. Klub Motoro­
wodny w Nowej Hucie będzie or­
ganizował dla swych członków 
oraz dla członków kół LOK 1 
sympatyków wycieczki tury- 
styczno-szkoleniowe po Wiśle na 
własnym statku „Bogusław" 1 
motorówce „Nenufar”.

W ramach XX-lecia Polski Lu­
dowej i XX-lecla Istnienia LOK. 
wodniacy Krakowa organizują 
spływ Wisłą z Oświęcimia do 
Nowej Huty. Na amatorów po­
siadających wyższe stopnie że­
glarskie 1 motorowodne czekają 
rejsy morskie po jeziorach ma­
zurskich. Atrakcyjne programy 
szkoleniowo-turystyczne Klubów 
wodnych LOK zapewniają nale­
żyty odpoczynek dla swych człon­
ków.

.Dużą pomoc Klubom Wodnym 
LOK okazują Krakowska Żeglu­
ga na Wiśle. Rejon Dróg Wod­
nych 1 Krakowska Stocznia z 
którymi LOK podpisla porozu­
mienie wzajemnej współpracy. 
Korzyści jakie czerpią nasze klu­
by z tego współdziałania to prze­
de wszystkim bezpośrednia po­
moc tych instytucji przy remon­
cie sprzętu I ośrodków wodnych.

Pomyślne warunki Klubu Wod­
nego na „Bagrach”, położonego 
w pobliżu Krakowa stwarzają że 
jest ono właściwym miejscem 
organizowania tam wczasów świą­
tecznych dla ludzi pracy. W celu 
zapewnienia dogodnych warun­
ków wczasów Dzielnicowa Rada 
Narodowa w podgórzu wraz z 
Komitetem Dzielnicowym ZMS 1 
LOK rozpoczyna wielką akcję

nych w Pleszowle, której Inter­
nat na 350 uczniów posiada bar­
dzo dobre wyposażenie I warun- 
kt materialne, niewystarczające 
są natomiast pomieszczenia sa­
mej szkoły. Planowano budowę 
nowego ośrodka szkoleniowego w 
os. BleAczyce, niestety w br. zo­
stał on skreślony z planu.

Duże braki w zaopatrzeniu 
w niektóre artykuły spożyw­
cze odczuwają kioski ¡'sklepy, 
prowadzone przez Zarząd 
Kwaterunku i Zaopatrzenia 
Robotniczego Przedsiębior­
stwa. głównie w Pleszowie. 
Przedsiębiorstwo posiada S 
stołówek pracowniczych na 
terenie kombinatu, ilość ta 
jest wystarczająca, w związku 
z czym nie przgwjduje się bu­
dowy nowych.

Działalność kulturalno-o­
światowa wśród załogi budo­
wniczych kombinatu, prowa­
dzona jest na tenenie hoteli 
przez Dom Kultury Budowla­
nych w Pleszowie, Klub Ro­
botniczy na Wzgórzach Krze- 
sławickich, czytelnie i bilio- 
teki, świetlice. Przedsiębior­
stwo posiada własny ośrodek 
wczasowy w Rewalu, niestety 
nie dysponuje wystarczającą 
ilością miejsc na kolonie dzie-

przystosowywanla tych terenów 
dla potrzeb wodniaków.

W planach tego roku przewidu­
je się zadrzewienie terenu przy­
ległego do zalewu, przygotowanie 
sztucznego kąpieliska, wykona­
nie dogodnych dojazdów oraz po­
stawienie kiosków i domków 
campingowych.

Komitet Organizacyjny ..Bagry”- 
oczekuje zainteresowania się tym 
zalewem przez zakłady pracy w 
celu przystosowania go do wcza­
sów świątecznych dla potrzeb 
Krakowa.

K.

Co nowego w Domu Kultury HiL?
Nowa wystawa w ZDK 

HiL
W hallu Domu Kultury HiL 

czynna jest obecnie wystawa 
prac artystów plastyków z 
grupy „Zachęta”, zorganizowa­
na z inicjatywy Wojewódzkiej 
Komisji Związków Zawodo­
wych i ZDK HiL. Codziennie 
wystawę zwiedzają setki mie­
szkańców Nowej Huty, żywo 
interesując się pracami arty­
stów, jak: B. Brykner, A. 
Bunsch, E. Marcinkowska- 
Bryknerowa. W. Serafin, H. 
Skalska, A. Terlecki, A. Żmu­
da i wielu innych-

Dobra współpraca 
ze studentami PWSM 

w Krakowie
Przed kilku dniami, w ka­

wiarni ZDK HiL odbył się 
koncert muzyki polskiej, któ­
ry zgromadził dziesiątki mi­
łośników muzyki i stałych by- 

Nowa premiera Teatrzyku Małych Form ZDK HiL, pracującego pod 
kierownictwem aktorki TeaTu Lu dowego Anny Lutosławskiej pt. 
„Dom na Twardej” T. Korcellego. FOT. J. BROŻEK

eięce. Szkoła w Jordanowie 
może pomieścić 490 dziec.i 
podczas gdy przedsiębiorstwo 
posiada ich ponad 2 tys.

Wśród wielu spraw, poru­
szanych na sesji, cmawiapo 
także zagadnienie dowozu 
pracowników budowlanych do 
pracy, wymagające dalszych 
usprawnień, problem opieki 
lekarskiej, oraz gospodarki 
mieszkaniowej. To ostatnie 
zagadnienie wymaga właści­
wego rozwiązania, wielu pra­
cowników przedsiębiorstwa od 
lat nie może doczekać się 
własnego mieszkania, mimo 
posiadania Spółdzielni Miesz­
kaniowej „Budowlanka”, zrze­
szającej obecnie 520 członków.

Na sesji zatwierdzono wykona­
nie budżetu dzielnicy za rok 
15«. przez poszczególne wydziały 
DRN. Przyjęto także uchwały 
DRN w sprawie poprawy sytua­
cji na odcinku wypoczynku 1 
sportu, oraz w sprawie uspraw­
nienia obsługi ludności przez or­
gana administracji państwowej, 
przedsiębiorstwa i zakłady powa­
lane do tel funkcji.

Podjęto uchwałę, dotyczącą 
usprawnienia warunków pra­
cy i socjalno-bytowych PPB 
HiL. M. in. zobowiązano Pre­
zydium DRN Nowa Huta do 
zwiększenia ilości etatów le­
karzy specjalistów w lecznic­
twie przyzakładowym dla za­
łóg budowlanych, udzielenia 
pomocy PPB HiL w zorgani­
zowani półsanatorium, pomoc 
przy rozwiązaniu uroblemu 
zakwaterowania w hote’ach, 
udzielenie pomocy Sp. Miesz­
kaniowej „Budowlanka-’. W 
kompetencji Prezydium RN m. 
Krakowa leży możliwość 
zwiększenia środków lokomo­
cji w komunikacji miejskiej, 
celem zagwarantowania spra­
wnego dojazdu do pracy, jak 
również poprawa zaopatrze­
nia w podstawowe artykuły 
spożywcze.

PPB HiL powinno nawiązać 
ściślejszą współpracę z Prezydium 
DRN. oraz postarać się o popra­
wę warunków higieniczno-sanitar­
nych w niektórych punktach u- 
sługowych 1 żywienia zbiorowe­
go. Uchwała zawiera także apel 
do Zarządu Okręgu Zw. Zaw. Prac. 
Budownictwa, do skuteczniejsze­
go nadzoru nad warunkami bhp. 
tak na odcinku pomieszczeń sa­
nitarnych i socjalnych, właściwe­
go zabezpieczenia placów budów 
przed możliwością nieszczęśliwych 
wypadków, bezpiecznego dojazdu 
do placów budów, przydatności I 
częstotliwości przydziału odzjew 
ochronnej i sprzętu, bs.

walców kawiarni. Była to ko­
lejna impreza, zorganizowana 
z inicjatywy studentów Wyż­
szej Szkoły Muzycznej dla 
mieszkańców Nowej Huty i 
pracowników kombinatu. W 
programie koncertu znalazły 
się m. in. utwory. S. Moniu­
szki, K. Szymanowskiego, H. 
Wieniawskiego, M. Karłowicza, 
F- Szopena.

Koncert ten, podobnie jak 
i poprzednie imprezy organi­
zowane przez studentów 
PWSM w Krakowie dla u- 
czczenia 20-lecia PRL, cieszył 
się dużym powodzeniem ze­
branej publiczności.

Dekada Kultury 
Bułgarskiej

Obecnie w ZDK HiL trwa 
Dekada Kultury Bułgarskiej, 
która, podobnie jak poprzed­
nie dekady, ma na celu za­
poznanie mieszkańców Nowej

POD RED. J. Ł

WKRÓTCE DNI MŁODOŚCI
Jak już pisaliśmy od 8 do 

12 maja trwać będą w Nowej 
Hucie Dni Młodości organizo­
wane przez KD i KF ZMS. 
Zgodnie z przyrzeczeniem chce- 
my dziś zapoznać Czytelników 
z programem tegorocznych 
imprez. I tak, na pierwszy 
dzień złoży się: Kongres Mło­
dzieży. udział w akademii Dnia 
Hutnika i koncert zespołu mu­
zycznego w tramwaju. Będzie 
to tak zwany „muzykujący 
tramwaj”- W czasie Kongresu 
ojcowie dzielnicy przekażą 
władzę w ręce młodzieży.

Drugi dzień obchodzony pod 
hasłem: „Młodzież gospoda­
rzem miasta” wypełni w go­
dzinach rannych praca w czy­
nie społecznym na terenie 
dzielnicy; w godzinach wie­
czornych na placu przed Blo­
kiem Szwedzkim zbierze się 
młodzież na koncert zespołów 
artystycznych. Następnie prze­
widziane są dwa bale młodzie­
żowe w Ognisku Młodych i 
Zespole Pieśni i Tańca, nie­
zależnie od wieczorków ta­
necznych organizowanych w 
świetlicach i klubach.

Trzeci dzień to — Zielony 
Karnawał. W godzinach ran­
nych odbędzie się kiermasz 
książek młodzieżowych na pla­
cu Centralnym, konkurs ry­
sunków na asfalcie, a od go-

Młodzież na 1 Maja
W przeddzień 1-go Maja 

odbędzie się w Nowej Huc.e 
capstrzyk młodzieży szkolnej. 
O godzinie 17-tej uczniowie 
szkół podstawowych i śred­
nich zbierają się pod blokiem 
szwedzkim skąd wyruszy po­
chód ulicami Nowej Huty. 
Trasa pochodu prowadzi 
przez: Aleję Lenina, Plac 
Centralny, Aleję Rewolucji

Huty z życiem gospodarczym, 
społecznym i kulturalnym te­
go kraju. Odbyło się już spo­
tkanie z Dyrektorem Bułgar­
skiego Ośrodka Kultury w 
Warszawie. 26 bm., o godz. 19 
w kawiarni ZDK HiL zor­
ganizowana zostanie zga­
duj - zgadula na temat Buł­
garii, na której wystąpią 
artyści bułgarscy.

W ZDK HiL czynna jest o- 
becnie wystawa, obrazująca 
życie mieszkańców Bułgarii. 
Planuje się również szereg 
imprez w ramach Dekady w 
Ognisku Młodych i Ognisku 
Dziecięcym ZDK HiL.

Zakończenie 
Międzyszkolnego 

Konkursu
Recytatorskiego

W ub. niedzielę w Ognisku 
Dziecięcym ZDK HiL odbył 
się finał Międzyszkolnego Kon­
kursu Recytatorskiego pt. — 
„Moje ulubione wiersze”. W 
rozgrywkach finałowych wzię­
ło udział około 70 dzieci, im­
preza zgromadziła wielu mie­
szkańców dzielnicy.

W kat. I, 1-sze miejsce o- 
trzymał uczeń 4 klasy szkoły 
nr 52 — Piotr Kluba, 2 — Ma­
ria Waligórska — (z kl. 4 
Szkoły 1000-lecia). W kat. II 
zwyciężyli: Bożena Kowalczyk 
(7 klasa IV Liceum Ogólno­
kształcącego), 2 miejsce — 
Waldemar Kolec, z 6 klasy 
szkoły nr 84.

W kat. III trzy pierwsze 
miejsca zdobyli: Anna Gac (9 
klasa IV Liceum Ogólnokształ­
cącego), Piotr Wróblewski (9 
klasa IV Liceum Ogólnokszt..) 
i Alicja Gnoińska (10 klasa IV 
Liceum Ogólnokszt-).

Zwycięzcy konkursu otrzy­
mali nagrody książkowe. 

dżiny 16 do 21 szereg imprez 
na Zalewie w ramach Zielo­
nego Karnawału. Planuje się 
między innymi wyścigi kaja­
kowe, pokaz dżudo, koncerty 
orkiestr, pokazy kulturystycz­
ne, mecz siatkówki między 
KF ZMS i KD ZMS, występ 
zespołu rozrywkowego, pokaz 
ogni sztucznych. Po zapadnię­
ciu zmierzchu wyświetlone 
będą filmy w kinach letnich, 
odbędą się wieczorki tanecz­
ne i przeniesienie „znicza” z 
Wielkich Pieców na Juwena­
lia żaków krakowskich.

Czwarty dzień obchodzony 
będzie pod hasłem „Poznajmy 
kombinat”. Przewiduje się tu 
seminarium popularno-tech- 
niczne, projekcje filmów o 
hucie i zwiedzenie kombina­
tu.

Tegoroczne Dni Młodości 
zakończą się 12 maja akade­
mią z okazji Dnia Budowla­
nych i posiedzeniem Kon­
gresu Młodzieży, na którym 
podsumuje się i oceni wszy­
stkie imprezy.

Ten bogaty program wy­
maga dużego wysiłku organi­
zacyjnego, stąd też w ostat­
nich dniach obydwa komite­
ty ZMS mają pełne ręce ro­
boty. Najważniejsza sprawa 

to właśnie DNI MŁODOŚCI. 
Oby wypadły jak najlepiej.

Październikowej, ulicę Karo­
la Marksa, ulicę Żeromskiego, 
Leńskiego, Bulwarową — na 
Zalew. Z tym, że nad Zale­
wem zbierze się młodzież 
starsza, tu odbędzie się kon­
cert Zespołu Tańca ZDK HiL. 
Natomiast dzieci zbiorą się 
na Skarpie, gdzie ZHP orga­
nizuje ognisko harcerskie.

1-go Maja młodzież Nowej 
Huty weźmie udział w po­
chodzie i manifestacji w Kra­
kowie.

- - ♦- -  
„Walka Młodych“ 

wśród swoich czytelników
Do rzadkości należą «potkania 

Czytelników z redakcją swojego 
pisma. „Walka Młodych" należy 
do tych pism, o których mówi 
się, że są bardzo ruchliwe. Jej 
redaktorzy odwiedzają swoich 
Czytelników w ich miejscu za­
mieszkania i pracy.

Zorganizowany przez ZMS Ty­
dzień „Walki Młodych" spotkał 
się z dużym zainteresowaniem 
członków organizacji. A impre­
zy były bardzo ciekawe. Zarów­
no spotkania np. z J. Sidło jak 
1 dyskusje polityczne, społeczne, 
nad filmem 1 wreszcie spotkanie 
z samą redakcją, które odbyło 
się w Ognisku Młodych 18 bm. 
Była to naprawdę szczera wy­
miana poglądów na temat pis­
ma. Czytelnicy mówili o tyin 
co im się w „Walce" podoba i 
nie podoba, natomiast redakto­
rzy o problemach i trudnościach 
z Jakimi spotykają się w redago­
waniu pisma z uwagi na róż­
norodny charakter odbiorców.

Można śmiało powiedzieć, że 
Tydzień „Walki Młodych” byl 
udaną imprezą, skutecznie przy­
czyniającą się do popularyzacji 
pisma wśród młodzieży. niiuiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiniinimmniiiiiiiiiiiiiitiiin

Udział w spotkaniu wzięli m. In. (od lewej) red. red. Jerzy 
Kraszewski, Andrzej Wasilkowski (zastępca naczelnego redak­

tora), A. Reut (sekretarz redakcji), oraz I sekretarz KD ZMS 
Lech Kmietowiez i I sekretarz KF Adam Peszko.

Kurs na profilaktykę
(Ciąg dalszy ze str. 4)

Przejdźmy teraz do dysku­
sji. Glos w niej zabrali m. 
in. tow. tow. Wincenty Kło­
sowski (mistrz), inż. Andrzej 
Budzowski, prokurator Woj­
ciech Schejbal, Władysław 
Pietras (brygadzista), Wacław 
Siemaszko, Edward Kowal, 
Jan Duda, Stanisław Dziech- 
ciowski, Antoni Dyszy, Wie­
sław Kordys, Zbigniew Strze­
lecki.

Bardzo ciekawe było zwła­
szcza wystąpienie prokurato­
ra tow. Schejbala. W Nowej 
Hucie oraz — niestety prze­
de wszystkim w Hucie im. 
Lenina — notuje się bardzo 
dużo wypadków przy pracy i 
wiele z tych spraw trafia do 
Prokuratury. W roku ub. np. 
na ok. 3 tys. spraw w ogóle 
aż 420 miało charakter spraw 
bhp-skich. Zanotowano zwię­
kszenie tego rodzaju spraw w 
porównaniu z rokiem ub. z 
274 do 420 i co gorsze, w ro­
ku bieżącym nie ma niestety 
dalej poprawy (w I kwartale 
br. ok. 100 spraw). Oczywiście 
nie wszystkie one zawierają 
cechy przestępstwa i dlatego 
z 420 spraw tylko w 23 wy­
padkach skierowany został do 
Sądu akt oskarżenia.

HPR — mimo mniejszej o- 
becnie liczby wypadków — 
ma ciągle bardzo dużo zanied­
bań. Okoliczności wielu za­
istniałych wypadków kwalifi­
kują sprawców od razu do 
■wytoczenia im sprawy karnej 
za zaniedbania, za łamanie 
przepisów, za kardynalny 
brak odpowiedzialności. I na 
to musi być zwrócona uwaga 
zarówno kierownictwa HPR, 
jak i aktywu oraz całej za­
łogi.

Z najczęściej akcentowanych w 
dyskusji spraw wymagających za­
łatwienia należy wymienić: duś« 
zapylenie przy remontach pieców 
martenowskich, kłopoty z odpo­
wiednim doborem odzieży ochron­
nej (za długie i chyba nieżyciowe 
są niektóre ich regulaminowe cza­
sokresy zużycia), kłopoty z pra­
niem zaoliwionych i wybrudzo- 
nych kombinezonów monterskich, 
brak szatni i łaźni, ciągle jesz­
cze niedostateczna współpraca 
przy remontach z hutnikami. 
Zresztą o tym, że tak jest istotnie 
świadczy najlepiej fakt nieprzy­
bycia na naradę w HPR żadnego 
przedstawiciela Huty im. Lenina. 
A przecież wspólnych problemów, 
które powinny być rozwiązywa­
ne w najściślejszej współpracy, 
naprawdę nie brakuje. (Jd)

Uczniowie ZSZ
w czynie społecznym

Młodzież ZSZ Huty im. Le­
nina pragnie zobowiązaniami 
uczcić 20-lecie PRL. Święto 
Pracy i IV Zjazd PZPR. Z ini­
cjatywy Szkolnego Komitetu 
ZMS i Samorządu, podjęto na­
stępujące zobowiązania: prze­
pracować przeszło 6 tysięcy 
roboczo - godzin przy budowie 
Ogródka Jordanowskiego na 
Wzgórzach Krzeslawickich o- 
raz przy porządkowaniu zie­
leńców i otoczenia zalewu w 
Nowej Hucie, obszaru szkoły, 
terenu Kombinatu, a w szcze­
gólności otoczenia W-96 i upo­
rządkowaniu terenu Pomnika 
Męczeństwa na Wzgórzach 
Krzeslawickich.

Część tych zobowiązań zo­
stała już wykonana. Jednak 
najcenniejsze z nich realizo­
wane będzie do końca czerw­
ca br. Do zakończenia roku 
szkolnego pozostało bowiem 
już niewiele dni i w okresie 
tym najlepsi uczniowie będą 
pomagać słabszym w nauce, 
by zlikwidować jak najwięcej 
ocen niedostatecznych i po­
prawić wyniki nauczania w 
szkole. T. L
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Czternasta wiosna i...
porządki w Noweg Hucie

Nagła słoneczna pogoda po­
zwoliła nareszcie na rozwi­
nięcie w pełni wiosennych 
prac Porządkowych, które w 
tym roku mają szczególne 
znaczenie, Ze względu na sze­
reg uroczystości, jak XX-le- 
Cie PRL, 600-lecie UJ, czy 
15-lecie budowy Nowej Huty.

Pracownicy Zarządu Ziele­
ni Miejskiej w Nowej Hucie 
mają pełne ręce roboty, aby 
w. b. roku nasze miasto to­
nęło w powodzi zieleni i 
kwiatów i przybrało godny 
wygląd w jubileuszowym ro­
ku. W czasie zimy, mieszkań­
cy dzielnicy, a szczególnie 
dzieci zniszczyły wiele tra­
wników, przez deptanie li­
cznych ścieżek jazdą na san­
kach po pokrytych śniegiem 
zieleńcach itp. Zniszczone te­
reny zielone obejmują obszar

Niestety, kwietniowe lato nic 
trwało długo. Po kilku anor­
malnie ciepłych i słonecznych 
dniach przyszło ochłodzenie 1 

«•zrost zachmurzenia. Skończyło 
się panowanie wyżów barycznych 
znad południowej i środkowej Eu­
ropy, do głosu doszły układy ni­
towe 1 wyże baryczne znad pół­
nocy.

W najbliższych dn'ach sytuacja 
ta nie ulegnie więkazym zmia­
nom. Musimy się zatem przy- 
gotwać na pewien okres gorszej 
pogody. Temperatura wahać się 
będzie w granicach 10 — 15 st., 
jedynie w większych rozpogodze­
niach, a będą i takie, wzrośnie 
do 18—20 st. Zmienny typ pogo­
dy będzie się utrzymywał aż do 
rozbudowania się w naszym kie- 
runku układu wyżowego znad 
Hiszpanii. Z tą chwilą dostanie­
my znowu spływ powietrza z po­
łudnia, pogda się ustali. Nocne 
przymrozki już nam chyba nie 
grożą, nie są jednak wykluczone.

PROMYK

udowa
musi zakończyć

Budowa basenu kąpielowe­
go zlokalizowanego na terenie 
Zalewu wkroczyła w decydu­
jącą fazę. Świadczy o tyin 
choćby bliski już termin prze­
kazania obiektu do użytkowa­
nia ustalony na 22 lipca br.

Kierownik Wydz. Gospod. 
Komunalnej DRN mgr inż. 
Józef Krzywda i kierownik 
budowy basenu mgr inż. K. 
Markowski, nauczeni smut­
nym doświadczeniem ubiegłe­
go roku, kiedy to część przed­
siębiorstw jak mogła tak uni­
kała realizacji podjętych zo­
bowiązań, tym razem bardzo 
energicznie i wnikliwie prze­
analizowali deklaracje posz­
czególnych zakładów i ustalili 
wspólnie z nimi harmonogram 
budowy, który — o ile będzie 
konsekwentnie realizowany — 
pozwoli na dotrzymanie os­
tatecznego terminu. Wszyscy 
ci Czytelnicy, którzy interesu­
ją się budową niewątpliwie z 
zainteresowaniem zapoznają 
się z harmonogramem, dzię­
ki czemu sami będą mogii o- 
ceniać postęp robót A oto jak 
wygląda plan budowy basenu:

do 30 kwietnia zakończenie 
instalacji odpływowej i do­
pływ wokół basenu i brodzika 
wykona PIP, a podbetonki i

hcik filatelistyczny

XX-lecie PRL
15 czerwca br. weszły w o- 

bieg dwa nowe znaczki pol­
skie wydane na cześć XX-le- 
cia Polski Ludowej.

Pierwszy znaczek koloru 
zielonego ma w rysunku sty­
lizowane drzewo z białoczer- 

około 3 ha, obecnie wymaga­
ją one odpowiedniej renowa­
cji i odnowienia. Przystąpio­
no już d° grabienia terenów 
zielonych, bronowania, nawo­
żenia, posadzonych zostanie 
ok. 20 tys. bratków, zniszczo­
nych w okresie zimowym. W 
br. uzupełniono także około 
1000 sztuk ligustrów w żywo­
płotach, zniszczonych rów­
nież Przez dzieci, szczególnie 
w okolicy kawiarni „Lajko­
nik".

Przystąpiono już do cięcia 
róż, których nasza dzielnica 
posiada blisko 13 tys., oraz 
sadzenia drzew wzdłuż ulicy 
Armii Radzieckiej i Przyja­
źni (obok cs. Spółdzielczego). 
Posadzone tu będą topole i 
lipy, oraz około tysiąca 
krzewów jaśminiowych. W 
najbliższym czasie rozpocznie 
się sadzenie kwiatów letnich. 
Obecnie trwają prace przy 
zakładniu zieleńców i raba­
tów kwiatowych obok Szni- 
tala Miejskiego im. S. Że­
romskiego, ta sama grupa in­
westycyjna przystąpi nastę-

Mlodzież szkolna przy porządkowaniu otoczenia swego budynku. 
Przykład uczniów ZSZ Budou lanej w N. llucie wart jest ńaśla- 
downictwa.

basenu 
się w terminie 

izolację płyty dennej — PBM 
N. Huta.

do 5 maja zbrojenie płyty 
dennej basenu PPB HiL.

do 15 maja instalację zew­
nętrzną wod.-kan. KPRI nr 3 
NH, a betonowanie płyty den­
nej i słupków startowych 
PBM NH.

do 20 maja zasyp i ukształ­
towanie terenu przy basenie 
i brodziku ZZM Nowa Huta, 
do 15 czerwca tynki wodosz­
czelne przy basenie i brodziku 
PRE Nowa Huta

do 20 czerwca betonowanie 
obrzeży, układanie płyt chod­
nikowych PDRN, WGKiM

od 30 kwietnia do 21 lipca 
roboty porządkowe i inne wy­
kona w ramach czynów spo­
łecznych ludność miasta.

Wydz. Gosp. Komun, posia­
da w chwili obecnej dużą 
ilość zgłoszonych zobowiązań 
na pracę przy budowie base­
nu. Przoduje w tych zgłosze­
niach Huta Lenina. Już od 30 
kwietnia, jak wynika z harmo­
nogramu, można będzie reali­
zować zobowiązania. Wszyst­
ko wskazuje na to, że kierow­
nictwo robót nie będzie narze­
kać na brak chętnych do pra­
cy społecznej przy budowie 
basenu.

JERZY OLCZYK

wonymi kwiatami, drugi — 
koloru czerwonego — przed­
stawia koło zębate i kłos, 
symbole rozwoju przemysłu i 
rolnictwa. Wartość nominalna 
znaczków wynosi 60 gr.

kp 

pnie do budowy terenów zie­
lonych w Bieńczycach No­
wych. Na Wzgórzach Krze- 
sławickich. pod oPieką Zarzą­
du Zieleni Miejskiej, jest ok. 
4 ha zieleńców, na których 
przewiduje się także prace 
konserwacyjne.

Budżet DRN Nowa Huta na 
rok bież., na tzw. tereny komu­
nalne wynosi 1.900 tys. zł, nato­
miast DZBM przeznaczą na pra­
ce wewnątrzosiedlowe 230 tys. 
zł. W ramach tej kwoty prze­
prowadza się odnawianie trawni­
ków, cięcie drzew i krzewów 
wewnątrz osiedli, malowanie ła­
wek, koszy. W br. odnowiono 
już ponad 200 ławek, które o- 
beenie są ustawiane, maluje się 
również dziesiątki koszy na 
śmieci. W pierwszej kolejności 
porządkowane będą tereny zie­
lone przy głównych arteriach 
dzielnicy, tak np., w niedzielę, 
25 kwietnia, ok. 350 studentów 
krakowskich, wspólnie z praco­
wnikami ZZM porządkować bę­
dzie plac przed budynkiem MO, 
oraz przed „Delikatesami".

W pracy Zarządu dużą po­
moc wykazuje młodzież szkół 
nowohuckich, która w czynie

FOT. J. BROŻEK

społecznym wykonuje szereg 
robót, jak grabienie trawni­
ków, czyszczenie chodników 
itp., przedsiębiorstwo zawar­
ło również umowę z IV Li­
ceum Ogólnokształcącym ,/w 
Nowej Hucie, którego mło­
dzież odpłatnie wykonuje 
prace przy spulchnianiu 
drzew i krzewów, przy głó­
wnych ulicach.

Na zakończenie prośba do 
mieszkańców dzielnicy — 
która Powtarzaliśmy już kil­
kakrotnie na łamach gazety. 
Nie niszczcie zieleńców i 
kwietników! Straty spowodo­
wane niszczeniem drzew i 
krzewów, zrywaniem róż i 
innych kwiatów, dewastowa­
niem ławek, deptaniem zie­
leńców, są bardzo duże. Ro­
dzice nie pilnują swoich po­
ciech, niejednokrotnie sami 
dają im zły przykład, za ma­
ło uwagi tym sprawom po­
święcają również organa MO. 
A wszystkim nam chyba po­
winno zależeć na estetycznym 
wyglądzie dzielnicy, której 
15-lecie obchodzimy w łvm 
roku. bs

★ OGŁOSZENIA DROBNE ★

ANIELA CHYMFK - zgubiła tym­
czasową przepustkę wydaną w 
HiL.

JOZEF WRZEŚNIEWSKI - zgubił 
»•■>łą przepustkę wydaną przez 
HiL.

EMILIAN MECH - zgubił stalą 
przepustkę wydaną w HiL.

JAN KURZYDŁO - zgubił stalą 
przepustkę wydaną w HiL.

STANISŁAW SAJAK - zgubił 
świadectwo egzaminu nadzwy­
czajnego wydane przez Państwo­
wą Komisję Egzaminów Nadzwy­
czajnych w Limanowej.

FELICJA WINIARSKA - zgubiła 
stalą przepustkę wydaną w HiL.

BARBARA CHWASTEK - zgubi­
ła legitymację szkolną wydaną 
przez Zasadniczą Szkolę Han­
dlową nr 2 w Nowej Hucie.

KAZIMIERZ ZARĘBSKI - zgubił 
stalą przepustkę Wydaną w HiL.

MARIAN KOHLBRENNER - Zgu­
bił legitymację szkolrą wydaną 
przez Technikum Elektryczne w 
Nowej Hucie.

HALINA JAKUBEK - zgubiła Sta- 
Iia przepustkę nr M4645 wydaną 

w HiL.

KINA
ŚWIT godz. 15.45. 18.06 1 20.15 

od 24 do 23 bm. „Pojedynek na 
wyspie" — prod. francuskiej, 
dozw. od lat 1«, dodatek „Zza 
kulis telewizji”, od 29 do 30 bm. 
„Sąd" — prod. ZSRR, dozw. od 
lat 12, dodatek „Byłem Kapo".

ŚWIT Mała Sala godz. 15, 17 
I 19 od 25 do 27 bm. „U progu 
życia” prod. szwedzkiej, dozw. 
od lat II, dodatek „W krainie 
smutnej bajki”, 28 do 30 bm. 
„Kobiety czekają" prod. szwedz­
kiej. dozw. od lat II.

ŚWIATOWID godz. 15.45, 13.00 i 
20.15 od 24 do 30 bm. „Dwa zło­
te Colty” film panoramiczny, 
dozw. od lat 16.

ŚWIATOWID Mała Sala godz. 
15, 17 1 19 od 25 do 23 bm. „Ka­
rabiny 1 gołębie” prod. węgier­
skiej, dozw. od lat 12, od 29 do 30 
bm. „Chcę być gwiazdą" — prod. 
francuskiej, dozw. od lat 16.

SFINKS godz. 15.45, 18.00 i 20.15 
do 26 bm. „Babette idzie na woj­
nę” panoramiczny film prod. 
francuskiej, dozw. od lat 12, od 
27 do 29 bm. „Orkiestra wojsko­
wa” — prod. węgierskiej, dozw. 
od lat 14, od 30 bm. „Wszystko 
dla pań" prod. francuskiej, dozw. 
od lat 18.

KOLOROWE Od 24 do 26 bm. 
„Byłem Montgomerym" prod. 
angielskiej, dozw. od lat 12, od 
23 do 30 bm. „Dzieci cyrku” — 
prod. austriackiej dozw. od lat 12.

BALLADYNA od 25 do 26 bm. 
„Ostatni kurs" — prod. polskiej

JEDNW
ZDANIEM

Każdy, kto przechodzi w godzi­
nach wieczornych przez os. Tea­
tralne. napotyka na „egipskie 
ciemności", wewnątrz osiedla, 
palą się bowiem tylko nieliczne 
lampy.

*Mieszkańcy bloku nr 14 w os. 
Spółdzielczym, chcąc dostać się 
do sklepów, położonych wzdłuż

W Os. Bieńczyce Nowe 
powstał Komitet Osiedlowy
Jak nas poinformowano, w 

os. Bieńczyce powstał nie­
dawno Kcmitet Osiedlowy, 
składający się z 12 członków. 
Jego przewodniczącym został 
wybrany Jerzy Równanyk, 
zastępcą — Halina Spytkow- 
ska. Na pierwszym posiedze­
niu komitetu powołano kilka 
sekcji: komunikacji i gospo­
darki komunalnej, kulturalno- 
oświatową i socjalną.

Pierwsza z sekcji będzie 
miała za zadanie załatwianie 
spraw, związanych z komuni­
kacją, utrzymaniem czystości 
w osiedlu, oświetleniem, w 
najbliższym czasie sekcja sta­
rać się będzie o uruchomie­
nie centrali telefonicznej i 
agencji pocztowej w osiedlu. 
Mobilizowaniem mieszkańców 
do podejmowania czynów spo-

JAN KORNELUK - zgubił legi­
tymację związków zawodowy cl 
wydaną przez Zarząd Sprzętu 
PPB.

WIESŁAWOWI PANEKOWI skra­
dziono świadectwo Zasadniczej 
Szkoły Zawodowej wydane w 
Krakowie - Prokocimiu.
RYSZARD FURDYG1EL — zgu­

bił legitymację krwiodawcy, wy­
daną przez Wojewódzką Stację 
Krwiodawstwa w Nowej Hucie.

JÓZEF CZECHOWICZ - Zgubił 
■tatą przepustkę wydaną w HiL.

JOZEF SZWED - zgubił stalą 
przepustkę wydaną przez HIL. 
i legitymacje ubezpieczeniową 
wydaną przez ZSB w Przemyślu.

PRZEDSIĘBIORSTWO
BUDOWY PIECÓW PRZEMYSŁ.

PRZY HUCIE IM. LENINA 
UNIEWAŻNIA NASTĘPUJĄCE 
PRZEPUSTKI NA KOMBINAT: — 
Adolf Borzęcki - 15384, Edward 
Cebula - łSSOS, Stanisław Celec 
- 15897, Konrad Czekaj - 15910, 
Antoni Czwartek - 15912, Włady­
sław Dadej - 15913, Antoni Grzy­
bach - 15964. Henryk Hajduk - 
15974, Józef Jańczyk 15982, Piotr 
Mistek - 16066, Wiktor Mizera - 
16071, Stanisław Nosek - 16035, 
Edward Nowak - 16067, Zygmunt 
Robaszek - 16141. Józef Rosol'w. 
skl - 16142, Józef Smoleń - 16153. 
Stawlarsld Bronisław - 1817Ł - 
Janina Strąg - 16173, Stanisław 

dozw. od lat 16, od 29 dc 30 bm. 
„Szkolna mllcść” — prod. cze­
skiej, dozw. od lat 14.
TEATR LUDOWY

25 bm. godz. 19.15 „Tylko dzie­
więćdziesiąt dziewięć", 26 bm. 
godz. 19.15 „Inkarno", 27 bm. 
teatr nieczynny.

7DK HIL.
UL. MAJAKOWSKIEGO 2
26 kwietnia, godz. II - w kawiar­

ni ZDK HiL - Zgaduj - Zgadula 
pt. „Co wiesz o Bułgarii?", oraz 
koncert w wykonaniu artystów 
bułgarskich.

27 kwietnia, godz. II - Elimina­
cje Konkursu Recytatorskiego IX 
Olimpiady Kulturalnej HIL.

21 kwietnia, godz. 18.30 - prze­
gląd wydarzeń międzynarodowych 
- prowadzi red. Z. Turek.

2j kwlełnia. godz. 18 30 Klub 
Dobrej Książki organizuje spot­
kanie z Julianem Kawalcom

OGNISKO DZIECIĘCE 
ZDK HIL

OS. NA SKARPIE
25 kwietnia, godz. 18 - „Za sie­

dmioma górami" w wykonaniu 
Teatrzyku „Krasnal."

27 kwleT i o g»dz. 17.30 — im­
prezę z okazji Święta Lasu pn. 
„Ta ęmn'ce ’’•"yrojy" nrowa z: 
mgr S. Danltoś. Przewidziany jeot 
także film tematyczny.

28 kwietnia, godz. 17.30 - kon­
kurs czytelniczy pn. „Czy znasz 

ul. Rewolucji Październikowej, 
między Prezydium DRN a kinem 
„Świt”, muszą obchodzić duży 
trawnik, znajdujący się obok 
wspomnianego bloku, lub skraca­
ją sobie drogę. robiąc liczne 
ścieżki, a przecież możnsby tu 

chodnik.
*

30 bm. uruchomiona zostanie 
kawiarnia Pod Parasolami Na 
Skarpie, w pełowie maja NZG 
otworzą nowoczesną kawiarnię, 
również pod parasolami, na ta­
rasie pawilonu handlowego na 
os. Kolorowym. (bs) 

łecznych zajmować się będzie 
sekcja kulturalno-oświatowa, 
która ponadto nawiąże współ­
pracę z komitetem rodziciel­
skim w Szkole nr 100, ona też 
starać się będzie o organizo­
wanie placów zabaw, boisk 
sportowych itp. Bogate plany 
ma także sekcja socjalna i 
zaopatrzenia, w zakresie 
spraw bytowych mieszkańców 
i innych.

Przy okazji informujemy, 
że w każdy wtorek, w godz. 
od 17 do 18 w pomieszczeniu 
Ac'ministracji Osiedla DZBM 
pełnione będą dyżury Komi­
tetu Osiedlowego dla miesz­
kańców os. BieńczyceE, celem 
przyjmowania i załatwiania 
wszelkich wniosków, skarg i 
zażaleń. bs

Swlerczek - 16193, Ignacy Wojna­
rowski - 16216, Jan Wojnarowski 
- 16247, Kazimierz Włoch - 16713, 
Kazimierz Żurek — 16278, B. Bo- 
hun - 16236, Wojciech Kolmas — 
16419, Józef Gałązka - 16562, Zyg­
munt Lewandowski - 16564, Stani­
sław Mlszkalowlcz - 16566, Alek­
sandra Ra-iriwińska — 16372. Hen­
ryk Borowiec - 18457, Jerzy To- 
chor - 18458, Stanisław Świerad - 
18459, Czesław Styczeń - 1S8O«3, 
Leszek Juda - 19212, Władysław 
Paluch - 19213, Władysław Windak 
19217, Jan Llszklew-lcz - 19279, Leo. 
nard Paluch - 19291, Stanlstaw 
Bucki - 13783, Tadeusz UJda - 
104:6, Kaziem.era Solerka — 21133, 
.'-msz B’”i-ki — »'-76. Tad-"” 
Bujak - 21773. Józef Dyma - 21782, 
Jaskólski - 21801. Jan Skowron - 
21305, Edward Kozub - 22098, J. 
Zieliński - 22157, Józef Pablś - 
22259. Irena Dalewicz - 22633.

Redaguje Kolegium. — Wydaj* 
Ośrodek luformacyjno-hraso 
wy Huty im Lenina. Adret 
Redakcji! Huta un. Lenina 
Centrum Administracyjne bu­
dynek kistka „B" —
Telefony! Kierownik Ośrodka 
itlH Sekreta n *«p*wi*- 
dslslny redakcji centrala 431-1«, 
wewn. 47-31. sekretariat admi­
nistracyjny «-U. Rezgłośnia 

Zakładowa 44-66

Kraków. uL Wielopól« 1 
Drukarnia Prasowa 

G-42 

powieść R. Liskowiecklego pL 4 
„Związek sprawiedliwych”.

29 kwietnia, godz. 16 - bajeeżM 
filmowe „W krainie baśni".

29 kwietnia, o godz. 17 - od czyi 
pt. „Biali zdobywcy Ameryki” w 
ramach Klubu Czarnej Stopy. w 
prowadzi mgr J. Kamockl.

PROGRAM TELEWIZJI
od 25 IV do 20 IV br.

SOBOTZ
Godz. 9.45 „Marcia” film prod. 

angielskiej, 10.35 TV program dla 
nauczycieli, 10.55 Program dla 
szkół — geografia, 16.10 „Profesor 
Atomek” program dla dzieci. — 
16.30 „Aktualności", 16.45 Progr. 
tygodnia. 17.00 Dziennik TV, — 
17.05 „Polska 1 świat współczesny”
— teiekonkurs, 18.05- Program 
Sportowy, 19.20 Wszechnica TV 
„Alma Matcr Jagiellonica", 21.0« 
Dziennik TV 20.40 z cyklu „Por­
trety" program pt. „Wiliam Szek­
spir" (w 400 rocznicę urodzin), — 
21.40 „Poznajmy się" — program 
rozrywkowy, 23.10 Dziennik TV, 
23.20 „Marcia” — film.

NIEDZIELA
Godz. 16.06 Telewizyjny kurs 

rolniczy, 12.61 Program sportowy, 
13.45 „Gospodarskie rozmowy”, — 
15.66 Niedzielna biesiada, 15.51 
film z serii „Dziwy morza", X6.2I 
Teatrzyk dla przedszkolaków 
„Leśne piosenki”, 16.51 „Afrykań­
scy geniusze” 17.26 „CECE" ko­
media Luigi Pirandello, 18.21 „O- 
statni niohikanin” program pu- 
blic., 18.35 „Dobry wojsk Szwejk"
— teleturniej, 19.33 Kwadrans re­
cenzenta, 11.50 „Dobranoc”, M-l« 
Dziennik TV. 20.3« Program spor­
towy, 21.35 Koncert muzyki Jaz­
zowej, 22.15 „Sportowa niedziela”.

PONIEDZIAŁEK

Godz. 10.05: „Skrzywdzona” — 
film, prod węgierskiej. 11.55: Pro-.. 
gram dla nauczycieli (kl. Vil—xn
— audycja umuzykalniającą. 16.26: 
BI żej miasta — progr. publ. 17Z6: 
Wiadomości. 17.05: „Piękna nasza 
Polska cala”. 17.40: Film z serii 
„Przygody Robin Hooda". 18.10: 
„Niedokończona gama" — pro­
gram Public. 18.50: „Kino Krót- 
k:ch Filmów". 19.20: Telewizyjny 
Magazyn Postępu Technicznego. 
19.50: „Dobranoc". 20.00: Dziennik 
Telewizyjny. 20.30: Teatr TV — 
„Irkucka historia” — sztuka Ale­
ksego Arbuzowa. 2-,30: Wiado­
mości.

WTOREK. «• ł • ćj .• -•ifcrrar
Godz. 16.30: Reportaż z TT-gO 

Instytutu Medycznego — tr. a 
Moskwy. 17.00: Wiadomości. 17.05- 
„Aktualności”. 17.20:: „Plastyka 1 
Ty”. 17.to: „Siadami Pitagorasa”
— teleturniej. 11.10: Polska Kro­
nika Filmowa. 18.20: „Glob” — 
magazyn międzynarodowy. 18 M" 
„Nawrócony mieszczuch" — film 
produkcji NRD. 11.55: „Śpiewa 
Maria Koterbska" — program e- 
stradowy. 19.20: „Ludzie Jednej, 
ws.” — reportaż. 10.SJ: „Dobra­
noc". 20.00: Dziennik Telewizyjny. 
20.30: „Wspomnienia o gwiazdach"
— program filmowy. 21.00: „Rosą 
minor” — program Public. 22.00: 
W ladomości,

SKODA

Godz. 1.20: „Milczące ł!adv” — 
film produkcji polskiej. 10.55. pro­
gram dla szkól: Fizyka (kl. X). 
11.55: Program dla szkól: Chemia 
(kl. VII). 16.10: Rozmaitości Kru­
kowskie. 16.30: Droga do partii — 
progr. publ! 17.00: WiadomoścL 
17.05: -„Dzień dobry koleżanki t 
Koledzy" oraz „Wyprawy Telewi­
zyjnych Przyjaciół". 11.00: 
„Tramp” — magazyn turystyczno- 
krajoznawczy. 13.20: Wszechnica 
TV — „Co to jest śmierć”. 18.50: 
„Zespół Cuy Lombardo”, io.ua: 
„Przyjaźń” —•' magazyn polsko- 
niemiecki z Bertlna. 19.50: „Du- 
hranoc”. 20.00: Dziennik Telewi­
zyjny. 20.30: „Mazurek Dąbrow­
skiego” — program z Muzeum 
Wojska Polskiego. 21.05: „Minia­
tury” — magazyn public. 21.35: 
„Ccce" — komedia Lui.il Piran­
dello. 22.21: W‘adomot«Ł

CZWARTEK

Godz. 9.55: Program dla szkół: 
Historia (kl. VII) — „W nocy na­
lot, w dzień łapanka”. 10.56: Pro­
gram dla szkól: Język pólski (kl. 
V—VII). 16.15: „Człowiek zmienił 
skórę” — IV ode. reportażu z 
radzieckiej Azji Środkowej. 16.35: 
„Aktualności". 16.45: Program dlą 
nauczycieli. 17.00: „Wiadomości. 
17 M>:‘. „Kim zoatać” — o wyborze 
zawodu. 17.45: Program tygodnia. 
18.05: ,-,Spotkania z przyroda". 
18.35: Program z cyklu „Historia 
na kopercie". 18150: „Błękitny 
ognik” — film estradowy, radzie­
cki. 19.20: „1 Maja” — prztmó. 
wlenle I sekretarza KW PZPR 
posła L. Motyki. 19.50: „Dobra­
noc". 20.00: Dziennik Telewizyj­
ny. 20.40: „Tele-koraspondeneje". 
21.10: „Milczące ślady” — IIlm 
łeb. prod. polskiej. 22.35; Wiado­
mości.



Sir. 8 GŁOS NOWEJ HUTY

O
B refren
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Y wraz z załogą

W
I
E

Już liście spadają na skwerze 
już jesień złoci nam dni 
spotkajmy się dziś na spacerze 
w Alei Róż zanucę ci

W-17 
ich 

m. in. 
Ra-

Pójdziemy najnowszą ulicą 
w rytm kroku, który tu brzmi 
aż złotych sto liści uchwycę 
a ty jak ja zaśpiewasz mi 

refren...

Na balu wielkopiecowników: t
bawili się bardzo dobrze: główny wielkopie- 
cownik mgr. inż. W. Rudziński i kierownik 
wydziału mgr ini. Leszek Król...

W

«.•-lO-VO

'/HaceH, /iïatty

/on Gotosbtriuft,

Ta ul Gnrirfyk,w

mały kijek, 45. bo-

1,41 min

r. nastąpi 
paliwa —

1. gotowy wyrób
2. jezioro nad któ- 

Cleveland 1
wnętrze 

górskie

BILETY WIZYTOWE
Jaka jest naroaowou 

tych osób?

/au Cftoprls

Ostatnio odbyły się dwa bale, no których 
bawili się wielkopiecownicy i jubilaci z Wy­
działu Remontu Maszyn i Urządzeń. Pierw­
szy z nich — tradycyjny juź bal wielkopie­
cowników, odbył się w salach Ogniska Mło­
dych i należał do bardzo udanych. Świetna 
zabawa urozmaicona była atrakcjami, a na­
wet niespodziankami. Wielkopiecownicy do­
wiedli, że tworzą „zgrany" kolektyw, umie­
jący dobrze pracować i również — beztrosko 
się bawić.
Na balu remontowców z Wydziału W-17, 
który odbył się w sali KS Wanda, twistom, 
walcom, i tangom nie było końca. Nastrój 
— wyśmienity. Przyczyniła się do tego dużo 
i dobrze grająca orkiestra, a także występy 
znanego wokalisty ZDK HiL Edwarda Stroj­
nego. Bawiono się do białego rana.

TEKST i FOT. J. BROŻEK

Tańczono du­
żo i z zapałem. 
Oto walc 
gielski.

?
A oto jak ba­

wili się remon- 
towey z Wy­
działu
Jubilaci i 
goście, 
sekretarz 
dy Zakładowej 
H iL tow. A. 
Da’kowski — 
tańczą przy 
dźwiękach or­
kiestry tango.

W części artystycznej balu 
•wystąpił Edward Strojny — 
piosenki.

Kolorowa piosenka z cyklu o „Nowej Kucie
-m-Mïukaî 

Sta**’ tTaw T Lorek

Tow. Czoło- 
wski z uśmie- 
hem na ustach 

petni obowiąz­
ki kelnera.

• ROZLEWANIE STALI 
SPOSOB CIĄGŁY

Wprowadzenie ciągłego rozle­
wania stali stanowi dalsze poważ­
ne udoskonalenie, umożliwające 
m. In. zmniejszenie zużycia pali­
wa.

Rozlewanie stall w sposób cią­
gły eliminuje stosowanie wlew­
nic, pieców grzewczych 1 zgnia­
taczy, co przynosi oszczędność na 
zużyciu cieplnym rzędu od 0.25 do 
0,38 min kcal/t wlewków oraz zna­
czne oszczędności w zużyciu ener- 
gl elektrycznej do napędu zgnia­
taczy.

Znaczną oszczędność paliwa o- 
sląga się również dzięki wysokie­
mu uzyskowi. Przy tradycyjnej 
metodzie, z uwzględnieniem strat 
przy zalewaniu wlewków, obcina­
niu końców i w pracach grzew­
czych uzysk wynosi 60—05 proc., 
natomiast przy rozlewaniu ciąg­
łym wzrasta do 94—97 proc.

Wydajność nowoczesnych urzą-

Kolorowo w Nowej Hucie jest 
ulice i domy 
wystawy, neony 
ta kolorowej piosenki tekst. 
Złote liście spadają w dłonie 
weź jeden z piosenką tą 
ten w kształcie wachlarza 
i przytul do twarzy 
kolorowa jesień płonie w nim 

(8 taktów wokalizy) 
Kolorowo w Nowej Hucie jest 
ulice i domy 
wystawy, neony 
i gwiazd w nocy tysiąc 
to już nasz tekst

Tekst: Irena Kozielska 
Muzyka: Stanislaw Florek

Jana Winiarskiego s

Józef Szajna.

Kolorowa -piosevxkiL
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Vo-lo . yo We w Kowęi
zdobyła tytuł BPS? 
Wy działu-Odlewnie.

7. Kto jest reżyserem Teatru Ludowego? 
Piotr Paradowski i dyr.

Podać nazwy miejscowości, w których 
się ośrodki wczasowe HiL? — Bartko- 
Jeziorem Rożnowskim, Jurata, Swi- 

- Warszów i Sromowce Niżne w Pie-

jest kierownikiem wielokrotnie nagra- 
baletu Zespołu Pleśni i Tańca ZDK 
Henryk Duda.

». 
znajdują 
wa nad 
noujieie 
ninach.

9. Kto 
dzanego 
HiL? —

19. Nowohucki mistrz szachów? — Jacek Bed­
narski.

Nagrody są do odebrania w redakcji 
Głosu Nowej Huty — Huta im. Lenina, 
budynek „S”, pok. 114.

Rozrywki umysłowe H Rozrywki umysłowe M Rozrywki umysłowe
KRZYŻÓWKA

POZIOMO: 1. niemiecki grosz, 
5. rodzaj wynagrodzenia za pra­
cę, 1«. miasto w zachodniej Ru­
munii, 11. rabunek opuszczonego 
mienia, 12. prowizoryczny oboz 
harcerski, 13. przeciwieństwo ka­
tody, 14. żona Kronosa. 16. moc­
ny napój alkoholowy, 17. chabeta, 
20. psy szczekają — idzie dalej, 24. 
asińdżka, 25. często „zamieszku­
je'’ krzyżówki, 27. mieszanie kart 
do gry. 26. to samo co wybór, 
30. natura, 33. karta śwlętna, 34. 
skorupiak morski, 36. spód naczy- 

pierwiastek chemiczny

dzeń do ciągłego rozlewania wy­
nosi do 500.000 ton rocznie, w 
związku z niskimi nakładami in­
westycyjnymi i ze zwiększeniem 
rocznego uzysku, należy oczeki­
wać, że proces ten będzie stoso­
wany na coraz większą skalę.
• TLEN W STALOWNIC-

TWIE
Stosowanie tlenu przy wytopie 

stali w piecach martenowskich 
i w nowych procesach konwerto­
rowych umożliwiło zmniejszenie 
zużycia paliwa. W W. Brytanii zu­
życie paliwa w piecach marteno­
wskich zmniejszyło się z 1.59 min 
kcal/t w 1955 roku do 
kcal/t w 1960 r.

Zakłada się, że w 1965 
dalsze obniżenie zużycia
do 1.13 min kcal/t, natomiast zu­
życie tlenu zwiększy się pięcio­
krotnie w porównaniu z r. 1960.

Tg „Cziornaja Mietailurgia” 
Opr. JM
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powstający z radu emisji
cząstki alfa, 40. przypisywano mu 
podpalenie Rzymu, 42. Tytuł zna­
nej opery Webera, 43. księżniczka 
hinduska, 44. ................. .
nlflkata.

pionowo: 
przemysłowy, 
rym leżą Toledo. 
Buffalo, 3. podłużne 
kościoła, 4. pasmo górskie na 
Krecie, 5. imię popularne wśród 
Cyganek, 6. mebel na spręsynacn, 
7.' nieodzowna w gospodarstwie 
hodowlanym, 8. poczekalnia dla 
statków, 9. chuligański wybryk, 
15. wpływa do Wołgi, 17. ma 
źródła pod Przełęczą Uźocką, 18.

nie na każdego wolno polować, 
19. rzeka w ZSRR wpadająca do 
Morza Beringa, 21. zwrot staro­
polska, 22. leudal abisyńskl, 23. 
miejsce w rzece łatwe do przej­
ścia, 25. trzeci co do wielkości 
port w Finlandii, 
barwy białej, 29. 
ziorze Garda we 
pensja, ale bardziej 
31. przywoływanie, 32.

pod »dresem redakcji do dnia 
M. IV. br. z dopiskiem na koper­
tach „Rozrywki umysłowe”. 
Wśród Czytelników, którzy u- 
deślą przynajmniej Jedna prawi­
dłową odpowiedź, redakcja roz. 
losuje BONI KSIĄ2K0WE.

26. minerał 
wiatr na je- 
W.oszech, 30. 

potocznie, 
wrzący 

płyn, 33. wychowuje się w szko­
le wojskowej, 35. rzeka przepły­
wająca przez Chabówkę. 36. łotr, 
zbój. 37. dziewiąty stopień gamy 
diatonicznej, 39. koniec bomu na 
statku, 41. okres w dziejach.

Rozwiązanie prosimy kierować

ROZWIĄZANIE ZADAŃ 
Z NR 16

KRZYŻÓWKA
Polska walczy o pokójl
POZIOMO: parówka. My, łan, 

satrapa, Aza, moc, Jolanta, ale, 
Eos, dojarka.

PIONOWO: Pisz, Jad, Ada, mo- 
lo, ryt, olej, raca, właz, Ner, 
kapa, tok, ana, masa.

KOŁOWKA
94 lata temu urodził się 

Lenin.
WYRAZY POMOCNICZE: 1. ha­

la, 2. stal, 3. luty, 4. staw, 5. hula, 
6. wiec, 7. suma, 8. pług, 9. stuk,
16. góra, 11. grom, 12. wada, 13. 
doza, 14. świt, 15. małż, 16. most,
17. klin, 13. zięć, 19. walc. 26. piec, 
21. runo, 22. dzik, 23. cynk.


